Proletariusze 


wszystkich krajów 
łączcie się! 
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List uczesiników akademii 
w Katowicach z okazji Dnia Górnika 
do towarzysza Bolesława Bieruta 


Cały kraj obchodził święto górników | == 


—czołowego oddziału polskiej klasy 


| 
l 


Do |Frogram Frontu Narodowego, 
Prezesa Rady Ministrów widzimy konkretny dowód rea- | 
Polskiej Rzeczypospolitej lizacji tego Programu m. in. w, 
Ludowej tym. że w roku bieżącym roz-, 


Bolesława Bieruta (poczęła produkcje nowowybu- 
Warszawa-Belwede |, dlowana kopalnia Wesoła LI, a w 
Drogi Towarzyszu! dniu wczorajszym podjęła wy- 


dobyc'> kopalnia gigant „Żie- 
My, górnicy Śląskiego Zagłę- Be A ] A 
bia Węglowego, pozdrawiamy | 


, Doceniamy liczne dobrodziej- 
Cię. Towarzyszu Prezesie Rady | «twa jakie nam dała Polska Lu- 
Ministrów, w dniu naszego Gór- 


i dawa. udokumentowane w Kar- 
niczego Święta. lecie Górniczej, gwarantującej 
Jesteśmy świadomi tego, że | nam specjalne przywileje w za- 
górnictwo węgłowe stanowi naj- | kresie spraw bytowo-socjalnych, 
trudniejszy, najważniejszy, naj- 
bardziej odpowiedzialny odcinek 
Frontu Narodowego walki o plan pewniamy Cie. Drogi Towarzy- 
6-letni, o socjalizm. jszu,” że wszyscy pracownicy 
Rozumiemy, że od naszej pra- przemysłu węglowego, wszyscy 
cy zależy w dużym stopniu re- 
alizowanie wszystkich zamierzeń ministracja górnicza i organiza- 
gospodarczych naszego kraju iicje związkowe — podejmują 
zwycięskie pokonywanie trudno- | największy wysiłek, aby wyko- 
ści. nać nałożone na nas szczytne 
Wiemy, że droga do wykona- zadania, dla dobra naszej uko- 
nia naszych zadań w planie sze- chanej Ojczyzny, dla pokoju, dla 
ścioletnim prowadzi poprzez | socjalizmu. 
wzmocnienie dyscypliny pracy. 
dalszą mechanizację procesów 
produkcyjnych, lepsze wykorzy- 
stanie maszyn górniczych i lep- 
szą organizację pracy w kopal- 
niach. Wielką pomocą w tym 
dziele jest nam stała przyjaźń, 
przykład i pomoc wielkiego so- 
jusznika, narodu radzieckiego. 
Widzimy wspaniałe perspek- 
tywy wszechstronnego rozwoju 
naszego kraju, jakie nakreśla 


czymy Ci dalszych sukcesów 
w kierowaniu budownictwem 
socjalistycznym naszego kraju, 
życzymy Ci pomyślności i szczę- 
ścia osobistego. 


ukochana Polska Rzeczpospoli- 
ta Ludowa! 

Niech żyje Wielki Budowni- 
czy Polski Ludowej, nasz Wódz 
i Nauczyciel — Bolesław Bierut! 


Depesza Marszałka Polski 
Konstantego Rakossowskiego 
do prezydium akademii w Katowicach 


Z okazji „Dnia Górnika" ser- | czymi Ludowej Ojczyzny i nieu- 
decznie pozdrawiam w Imieniu | stannie  zwiększajcie szeregi 
Wojska Polskiego i swoim wła- | EO ŁAWY pracy i racjona- 

Ari l iorów. 
IA TEE pE nikoi Niechaj Wasza codzienna pra- 
Polskiej Rzeczypospolitej Ludo- | oa gymnaża wielkie osiągnięcia 
wej — czołowy oddział naszej | Polski Ludowej, z których du- 
bohaterskiej klasy robotniczej | mny jest cały naród, a wraz z 
i życzę jak najlepszych sukce- | nim Ludowe Wojsko Polskie, 
sów w realizacji planu  sze- | stające na straży naszego sccja- 
ścioletniego, |listycznego, pokojowego budo- 
Bądźcie ofiarnymi budowni- | wnictwa, 
Wiceprezes Rady Ministrów 
| Minister Obrony Narodowej 
(—) KONSTANTY ROKOSSOWSKI 
Marszałek Polski 


3 Sj sł . i e 
FSC im. Bolesława Bieruta 
wykonała plan roczny 
(Koresp, w!.). Fabryka Samo- | zadania planu rocznego załoga 
chodów Ciężarowych im. Bołe- dobrze przygotowała się do 
sława Bieruta w dniu 3 grud- piacy na rok przyszły, w któ- 
nia wykonała roczny pian pro-.rym czekają ją znacznie trud- 
dukcji. Załoga FSC im. Bolesta- | niejsze zadania. Globalna pro- 
wa Bieruta podejmując zobo- | dukcja zakładu ma wzrosnąć o 
wiązania na cześć XIX Zjazdu 23 proc. w stosunku do roku 
KPZR i wyborów do Sejmu po- | bież. W roku przyszłym załoga 
stanowiła wykonać roczny plan | Krakowskich Zakładów Farma- 
produkcji na dzień 10 grudnia | ceutycznych rozpocznie m. in 
Termin ten został skrócony. produkcję witamin Bl i C nie 
W toku walki o realizację produkowanych dotąd w Pol- 
planu wyróżnili się młodzi ro- | Sce. 


botnicy: Zofia Bobel, BOR $ 
Dudek. Waclaw Chmura. racjo-| Na 40 dni przed terminem 
nalizator Antoni Plis. Wanda załoga Wytwórni Części Za- 


Różalska współiniejatorka wpro- 


s AE miennych w Radomiu produku- 
wadzenia metody Korabielniko- 


jaca części zamienne dla ma- 


wej, Zygmunt Rogoża i wielu szyn przemysłu skórzanego wy- 
innych. (gog) | konata zadania planu rocznego. 
Sukces Krakowskich | 
Zakładów | 
Farmaceutycznych 


30 listopada, na miesiąc przed 
terminem załoga Krakowskich 
Zakładów Farmaceutycznych 
jako 10 z kolej zakład przemy- 
słu farmaceutycznego zameldo- 
wała o zrealizowaniu zadań 
planu rocznego. Równocześnie | 
załoga przekroczyła plan lis:0- | 
padowy o 6 proc. | 

Najpoważniejszym osiągnie- | 
ciem załogi jest rozpoczęcie, 
produkcji chloromyceryny, sku- | 


rolniczych, a przemysłowi — 


gając chłopom pracującym w 


tecznego antybiotyku przeciwko. 
tyfusowi plamistemu. Receptu- i 
rę tego leku i nową metodę je- 
go wytwarzania opracowali na- 
uwowcy Instytulu Farmaceuty- 
cznego w Warszawie, | szym kraju. 
Obok chloromyceiyny podię- | * 
to również produkcję hydrazy-- 
du — środka przeciwgruźlicze- , 
go oraz adrenaliny synietycz- 
nrj. 
Wykonując 


nej i hodowlanej, władza 


rzedterminowo 


W odlewni staliwa 
kombinatu Nowa Huta 
ruszył ilrugi elektryczm 

piec stalowniczy 


( W dniu 3 grudnia w no- 
wouruchomionej odlewni sta- 
liwa kombinatu Nowa Huta roz- ; 
począł normalną pracę II elek- 
tryczny piec stalowniczy. 

Nowoczesny ten agregat do- 
starczony został ze Związku 
Radzieckiego. Jest on całkowi- | 
cie zautomatyzowany. Koloro- | 
we lampki informują dokładnie 
obsługujących piec hutników o. 
przebiegu procesu wytapiania ! 
stali. Przy piecu zastosowano i 
wspaniałą. w pełni nowoczesną 
sygnalizację, W razie jakiego- 
kolwiek zahamowania w nors 
malnej pracy pieca. dźwięk sY= | 

1 


z grudnia ub. r. Uchwała ta 


stematycznego zapoznawania 


niczej oraz na 


milion trzysta tysięcy osób. 
Na pogadankach liczba 


grom. Dąbrowa ( 


; aj tychmiast znak wy- , 9 5 
aa R > | które nie były 
Nowy piec hedzie dostarczał | 
materiału do odlewów urządzeń: or A 
potrzebnych przy budowie za- | gromady przybył preleg 
sadniczych wydziałów kombi- 


natu. (PAP). niania wiedzy rolniczej 


oraz możność zdobywania wie- | 
dzy i awansu — dlatego też za- | 


| górnicy, cały dozór kopalni, ad- | 


W dniu naszego Święta ży-| 


Niech żyje 1 rozkwita nasza. 


Codzienną troską władzy ludowej w Pol-| 
sce jest podniesienie wydajności naszej go- 
'spodarki rolnej, dążenie, by wieś pracująca, 
dostarczając ludności miast i ośrodków prze- 
mysłowych coraz większych ilości produktów 


coraz lepiej. zamożniej i kulturalniej. Poma- | 


' gospodarki, w podnoszeniu produkcji roślin- 
ludowa umacnia 
'spójnię miasta ze wsią, umacnia bratni so- 
| jusz robotniczo - chłopski — fundament Pol- 
'ski Ludowej i budownictwa socjalizmu w na- 


W walce o postęp naszego rolnictwa i peł- 
niejsze wykorzystanie możliwości produkcyj- 
nych gospodarki chłopskiej. poważnym ogni- 
wem jest upowszechnienie wiedzy rolniczej. | 
Oparciem tej akcji i zwrotnym momentem w 
jej rozwoju jest uchwała Pr 


radami narodowymi zadanie szerokiego i sy- 


'snymi metodami uprawy roli i hodowli, opar- 

tymi na dorobku naszej nauki i praktyki rol- 
osiągnięciach przodującej 
nauki i praktyki rolnictwa radzieckiego. W 
roku bieżącym akcja ta przybrała charakter 
masowy, budząc żywe zainteresowanie naj- 
szerszych rzesz pracujących chłopów. Świad- 
czą o tym nastepujące cyfry: 
miesięcy b.r. wygłoszono w 28.872 gromadach | 
59.256 pogadanek, a wysłuchało 
sluchaczy sięgała 
niekiedy kilkuset osób. Tak no. w gromadzie 
Kosiwnowice (pow. Nysa. woj 
pogadance było obecnych około 237 osób, w 
woj. warszawskie) 250 osób. | 
Bardzo często dyskusje przeciągały się 
późnej nocy, a prelegenci zasypywani byli 
licznymi, rzeczowymi pytaniami. 

Zdarzały się wypadki, że chłopi z gromad. 
objęte planem pogadanck. 
zwracali się sami, da wydziałów rolnictwa 
leśnictwa prezydiów PRN z prośbą, by do ich 


(f W dniu 4 bm., w dniu 
| w sali Teatru im. Wyspiańsk 


downicy pracy naszych kop 
i nowatorzy — najofiarniejsi 


robotniczej 


Uroczysta akademia w Katowicach — Obchody we wszystkich kopalniach 


tradycyjnego Święta Górnika 
iego w Katowicach odbyła się 


uroczysta akademia, w której udział wzięli czołowi przo- 


alń, wybitni racjonalizatorzy 
ludzie spośród czołowego od- 


działu klasy robotniczej, naszych górników. 


| Za stołem prezydialnym, nad 
którym na tle błękitu, w otocze- 
niu biało-czerwonych, czerwo- 
nych i  zielono-czarnych flag 
widnieje portret Wielkiego Bu- 
downiczego Polski Ludowej — 
Bolesława Bieruta, zajmują m. 
in. miejsca — wiceprezes Rady 
! Ministrów, sekretarz KC PZPR, 

dawny górnik — Zenon Nowak, 

minister Górnictwa — Ryszard 

Nieszporek, sekretarz KW PZPR 
, Olszewski, sekretarz CRZZ 


Wśród serdecznej owacji na 
cześć Rządu Polskiej Rzeczypo- 
spolitej Ludowej i Polskiej Zjed- 
noczonej Partii Robotniczej za- 
biera głos sekretarz KC PZPR, 
|wiceprezes Rady Ministrów Ze- 
non Nowak. 

„W imieniu Komitetu Central- 
nego Polskiej Zjednoczonej Par- 
itil Robotniczej, w imieniu Rzą- 
du Polskiej Rzeczypospolitej Lu- 


nego towarzysza Bieruta po- 
zdrawiam” Was serdecznie w 
dniu Waszego święta i składam 
Wam gorące podziękowanie za 
Waszą ofiarną pracę dla dobra 
Narodu Polskiego“ — oświadcza 
tow. Nowak 

Mówca podkreśla następnie, 
Że naród nasz | państwo, które 
otacza 


i miłość żywi dla braci górni- 
jezej, dającej niezmiernie cenny 
|wkład w dzieło budowy silnej, 
jsocjalistycznej Polski. Święto 
'Górnicze staje się w coraz więk- 
'szym stopniu świętem wszyst- 
jkich ludzi pracy w Polsce. Wi- 
'ceprezes Rady Ministrów wy- 
„mienia czołowych górników 1 


|przodujące załogi górnicze dają- | 


|ce wzory bohaterskiej pracy, w 
niełatwej walce o wykonanie 
planów. Wyrazem uznania Rzą- 
du i całego narodu dla przodu- 
iących górników są odznaczenia 
ti nagrody państwowe, a w szcze. 
jgólności 1.400 odznaczeń pań- 
'stwowych, które zostały przy- 
,znane górnikom w dniu ich te- 
| gorocznego święta. 

| Omawiając troskę państwa 
ludowego o rozwój górnictwa i 
stworzenie górnikom 
inajlepszych warunków pracy 
tow. Zenon Nowak przytacza 
dane, obrazujące wielkie osią- 
gnięcia uzyskane na odcinku 


mechanizacji pracy w przemyśle | 


| węgiowym. 

| Omawiając rozwój przemysłu 
górniczego wiceprezes Rady Mi- 
|nistrów przypomina, że w roku 


bieżącym otwarto dwie nowe ko- | 


l palnie węgla — „Wesałą II“ i 
„Ziemowita“. „Wyposażenie tych 
|kopalń w najnowszy sprzęt za- 


|zakładów nau 


cych PGR-ów 


dowlą zwierzą 
W wyniku 


surowców, żyła | 


rozwijaniu ich | 


wali pola, 


| żenia specjali 


ezydium Rządu 
stawiala przed 


wsi z nowocze- 


tei dziedzinie 
dociagnięć. 


równo opieka 
la ich pracy. 


o | 
u 


w ciągu 


> wego doboru 
ich ponad > 


dach prelegen 


opolskie) na 


dowych- 
do 


tej dziedzinie 


i i kołam ZSL 


wygłosił odczyt. 


dowej i w imieniu Prezesa Ra- | 
dy Ministrów, naszego ukocha- | 


szacunkiem wszystkich | 
ludzi pracy — wielki szacunek | 


możliwie | 


O szerszą popularyzację wiedzy rolniczej 


genci winni dokładnie zapoznać się z przo- 
doświadczeniami 
spółdzielni 
chłopów indywidualnych, poznać szczególne 
potrzeby i kierunek 
danego terenu. Tylko w oparciu o dobrą zna- 
jomość terenu i jego możliwości, propaganda | 
wiedzy rolniczej stanie 
praktycznym drogowskazem gospodarowania 
dla najszerszej rzeszy chłopów pracujących 

Rozwijając w nadchodzących miesiącach 
zimowych — wśród chłopów 
nych, wśród załóg PGR-ów i w spółdziel- 
niach produkcyjnych 
wszechnienia wiedzy rolniczej — rady naro-. 
dowe i instancje partyjne powinny współ- 
działać sz ZSL 1 masowymi organizacjami, 
a w szczególności z ZSCh i ZMP. W toku 
wielkiej batalii wyborczej na wsi naszej wy- 
rosła poważna kadra partvjnego i bezpartyj- 
nego aktywu. Kadra ta może i powinna ode- 
grać dużą rolę w organizowaniu w gminach 
i gromadach pogadanek i odczytów oraz in- 
nych form upowszechniania wiedzy rolni- 


Wycieczki i odczyty 


stych możliwości 


| Dróżdż, sekretarz Zarządu 
Głównego Związku Zawodowe- 
| go Górników Hanke. sexretarz 
| Zarządu Głównego ZMP Wie- 
czorek, przewodniczący Prezy- 
| dium Woj. R. N. w Katowicach 
Koszutski oraz czołowi przo- 
downicy pracy i racjonalizato- 
rzy naszych kopalń z Aprya- 
|sem, Markiewką, Bugdołem 1 
Fojtem na czele. 

| "W Prezydium zasiada również 
konsul ZSRR — Nikitin. 


Przemówienie tow. Zenona Nowaka 


pewniający możliwie najlepsze 
warunki pracy, umożliwia nam 
pomoc radziecka, za co w imie- 
niu Was wszystkich chciałbym 
tu złożyć serdeczne podziękowa- 
nie naszym radzieckim bra- 
ciom“ — stwierdza wśród burzy 
oklasków tow. Nowak. 

Mówca obrazuje dalej osią- 
gnięcia przemysłu górniczego w 
dziedzinie troski o człowieka, 
przypomina Kartę Górniczą i 
wypływające z niej dla górni- 
|ków uprawnienia | przywileje, 
|omawia szeroki rozwój budow- 
nictwa mieszkaniowego na Ślą- 
sku, przedstawia stałe polepsza- 
nie warunków bezpieczeństwa i 
higieny pracy, rozwój urządzeń 
socjalnych, kulturalnych | spor- 
towych. 

Mówiąc o obecnej sytuacji po- 
ltycznej wiceprezes Rady Mi- 
nistrów podkreśla, że dzięki sta- 
|le rosnącej jedności, która wy- 
raziła się najlepiej w czasie 
wyborów, naród nasz uzyskał 
wielkie osiągnięcia. SĄ one 
naszą dumą — są też solą w 
oku dla wszystkich ' wrogów 
naszego narodu, dla imperiali- 
stów amerykańskich i rewizjo- 
n'stów zachodnio - niemieckich. 
„W codziennej walce o umac- 
nianie jedności moralno - poli- 
tycznej naszego narodu—stwier- 
dza Zenon Nowak wśród burz- 
liwych oklasków — 
rozbijaczom tej jedności, prze- 
ciwko wszelkiego rodzaju pod- 
szeptywaczom, wichrzycielom | 


mącicielom będziemy łamali 
i wszystkie trudności naszego bu- 
|jdownictwa. 


| Nie pozwolimy też nikomu na 
l oslabienie i rozbijanie -jedno- 
ści narodu polskięgo. na wbija- 
nie klina między wierzących | 
niewierzących. Wszyscy uczci- 


cy razem pracują dla dobra Oj- 
czyzny, razem znoszą wszystkie 
niemałe ciężary budownictwa 
silnej i zamożnej Polski i niko- 
mu nie uda się ich nakłócić*, 
„Na Was górnicy polscy 
stwierdza tow. Nowak — zwró- 
icone są oczy całego narodu. 
Od Was w ogromnej mierze za- 
leżą sukcesy wszystkich na- 
szych planów. Jesteśmy prze- 


pracujących chłopów wycieczki do rolniczych | 


kowych, a także do przodują- 
i spółdzielni produkcyjnych. 


t gospodarskich. 


stów rolnictwa z chłopami w 


gromadzie. Pracownicy służby rolniczej czyn- | 
nı w tej pracy nauczyli się lepiej speiniać, 
rolę propagatorów nowoczesnych metod upra- 
wy roli į hodowli. 


Przebieg akcji upowszechniania wiedzy rol- 
niczej wykazał jednak równocześnie, że w 


wiele jest jeszcze braków i nie- 


W wielu powiatach niedostateczna była za- 


nad prelegentami, jak i kontro- 
Nie wykorzystano rzeczywi- 


relegentów. Poważnym bra- 
[—) Qi 


kiem było również to, że w bardzo małym: 
stopniu wykorzystano do pracy w groma- 
+ > zaļa lzi Ź ró f 
tów grup wojewódzkich. ród- 
łem tych niedociągnięć było zaniedbanie te- : 
go odcinka przez liczne prezydia rad naro- 


Miele naszych instancji į organizacji par- 
tyjnych na wsi nie zainteresowało się jeszcze , 
'w dostatecznej mierze sprawą upowszechnia- 
nia wiedzy rolniczej. Nie zawsze istniała w 


ścisła współpraca z zarządami 
. Nie zaktywizowano w dosta- 


tecznyra stopniu ZSCh i ZMP. Zdarzały się 
wypadki. że zebrania były nieprzygotowane. 
Wielkim powodzeniem w akcji upowszech- | i w rezultacie pogadanki wysłuchało zaled-: 


cieszyły się wśród | wie parę osób. 


przeciwko : 


wi Polacy, wierzący i niewierzą- | 


|konani, że tak jak dotychczas | 


nie dawaliście się nikomu prze- 
ścignąć w patriotyzmie į ofiar- 
ności dla Ojczyzny tak i nadal 
będziecie czynić wszystko, 
mundur górnika otoczony 
szacunkiem i miłością wszyst- 
kich budowniczych socjalistycz- 


nej Polski, i wszystkich bojow- | 


ników o pokój". 

Gdy na zakończenie mówca 
wznosj okrzyk na cześć Wodza 
i Nauczyciela narodu — Bole- 
sława Bieruta, zebrani długo 
manifestują na cześć ukocha- 
| nego Wodza narodu polskiego. 


Odznaczenia dla 
przodujących górników 


Następnie głos zabrał mini- 

| ster Górnictwa Nieszporek, któ- 
| ry omawia zadania górnictwa, 
| Po przemówieniu Ministra 
Górnictwa tow. Hanke odczy- 
tuje długą liste najbardziej za- 
służonych pracowników naszych 
(kopalń, którzy w dniu Święta 
| Górniczego otrzymują wysokie 
odznaczenia państwowa. 

Order „Sztandar Pracy“ II 
klasy otrzymali: Bernard Bug- 

doł — dyrektor kopalni „Za- 
| brze-Zachód”, Antoni Ciuk — 
|rębacz kopalni „Sożnica", Hen- 
|ryk Grygierex — rębacz kopal- 
ni „Rozbark", Stanisław Grzel- 
|czyk — rębacz kop. „Concor- 
! dia", Franciszek Klaja — Tę- 
bacz kop. „Sośnica“ oraz Paweł 
i Moj — młodszy rębacz kop. 
| „Miechowice“. 

Order Odrodzenia Polski IV 
klasy nadany został Ignacemu 
Aptowi dyrektorowi Cen- 
i trali Zbytu Węgla. 

Wśród 21 zasłużonych praco- 
wników przemysłu węglowego 
odznaczonych Złotym Krzyżem 
Zasługi znajdują się m. in. 
górnik kopalni „Mortimer“ — 
Wiktor Adamczyk, kierownik 
ruchu maszynowego kopalni 
' „Mikulczyce' — Zbigniew An- 


by : 
był | 


! sion, rębacz 
| Wschód“ 
dyrektor kopalni 
— Edward Kabiesz, dyrektor 
kop. „Boże Dary“ — Bolesław 
i Karbowiak, dyr. kop. „Bielszo- 
i wice“ Alfred Skowronek, 
górnik kop. „Czeladź“ — Józef 
| Mikulski, sztiygae kop. „Szom- 
bierki“ — Jan Szwarc oraz dyr. 


kopalni „Zabrze- 


Wilhelm Blaga, | 
„Rydułtowy“ | 


. administracyjny Chorzowskiego | 


Zjednoczenia Przemysłu 
.glowego — 
— Karol Zygmunt. 

Tytul „Zasłużonego Górnika 
Polski Ludowej“ nadawany na 
podstawie Karty Górniczej u- 
zyskali: Paweł Bek — rębacz 
|kop. „Pstrowski“, Boleslaw 
Fietko — rębacz kop. im. Tho- 


reza, Emil Płonka —  rębacz 
kop. „Radzionków“ 4 rębacz 
kop. „Bielszowice“ — Ludwik 
Słomka. 


Odznaczonych dekoruje mi- 
nister Nieszporek wśród okla- 
sków zebranych. 


Bogata część artystyczna wy- | 


peiniła dalszy RA akademii. 


Radośnie obchodziły owe do- 
roczne święto — tradycyjny 
„Dzień Górnika” załogi kopałń 
Krakowskiego Zagłębia. 

W dniu tradycyjnego Święta 
Górniczego wielu załogom ko- 
palni Krakowskiego Zagłębia 
Węglowego przekazano nowe 
mieszkania 1 obiekty socjalne. 

Górniey kop. im. Komuny Pa- 
ryskiej otrzymali 107 nowych 
izb mieszkalnych. Załoga kop. 
„Sobieski“ otrzymała nowe, do- 
|skonsgle wyposażone ambulato- 


ci górników kopalń jaworznic- 


Górnika" odbyły stę we wszyst- 
kich kopalniach. 


Akademia budowniczych 


warszawskiege Metra 


Uroczyście obchodziii swoje 
„Święto górnicy — budowniczo- 
i wie Warszawskiego Metra. 
Wśród długotrwałych  oklas- 
|jków miejsca w Prezydium za- 
'ięli przedstawiciele Rządu Pol- 
,Skiej Rzeczypospolitej Ludowej. 

wiceprezes Rady Ministrów S. 
'Jędrychowski i wiceminister 
Górnictwa B. Krupiński, sekre- 
[tarz KW FZPR St. Kubiczek. 
jradziecki rzeczoznawca, poma- 
gający przy budowie Metra — 
inż. Surikow, czołowi przodow- 
nicy pracy. 

Zebrani gorąco witali wice- 
r-ezesa Rady Ministrów Stefa- 
ina Jędrychowskiego, który po- 
(zdrawia zebranych w imieniu 
'Rządu | Prezesa Rady Mini- 
„.strów, podkreślając, że Wielki 
Budowniczy Polski Ludowej — 
'Bolesław Bierut osobiście śle- 
(dzi prace, osiągnięcia | trudnoś- 
cl przy budowie Warszawskie- 
| go Metra, 
„Ohok 


Mostu Śląsko - Dą- 


zapoznawały chłopów | 
z postępowymi metodami uprawy roli i ho- 


rozszerzenia grup prele- | 
'gentów. Zdarzały się też wypadki niewłaści- 


uczelni — ruszyło na wieś — 
dywidualnych, do spółdzielni 


pom, w jaki sposób i jakimi 


była organizacja tej akcji. 


dzy rolniczej nie przybyli 


przedstawiciele KW PZPR 


W Kielcach frekwencja na seminarium gru- 
pv prelegentów wojewódzkich wynosiła za-; 
ledwie 25 procent. Rzecz charakterystyczna, ` 
| że spośród 34 nieobecnych — 23 to pracow- 
inicy Wydziału Rolnictwa i Leśnictwa Prezy- 


| dium Woj. Rady Narodowej. 


W województwach tych, niektórzy działa- 


cze aparatu gospodarczego, 


i partyjnego widocznie nie uświadamiają so- 


bie w pełni, że nasza partia 


nictwa. Problem 


więcej zajmować się pracą 


ziom pracy prelegentów. 


Upowszechnienie wiedzy rolniczej wyma- 
ga bowiem od nich przyswojenia sobie pod- | 


stawowych zdobyczy naszej 


Obecnie w związku z nadchedzącą 
i zakończeniem robót polnych, 
dalszy etap akcji upowszechniania wiedzy rol. 
niczej. Ponad 7 tysięcy specjalistów rolnie- 
twa — agronomów, zootechników, nauczy- 
| cieli szkół rolniczych, profesorów wyższych 
upowszechniania wiedzy rolni-, 
czej, zaobserwowano w bieżącym roku w 
wielu okolicach naszego kraju, że zwiększyła | 
się ilość rolników, którzy bronowali oziminy, 
siali sieęwnikami, wapnowali glebę, włóko-| 
natychmiast po skoszeniu zbóż 
(stosowali podorywki i inne zabiegi wpływa- 
jące na zwyżkę plonów. 

Upowszechnianie wiedzy rolniczej przyczy- | 
niło sią równocześnie do bezpośredniego zbli- 


do PGR-ów, by doradzić pracującym chło- 


zwiększyć plony i rozwijać hodowlę. Po to, 
ażeby wyniki tych wysiłków były — zgod- 
nie ze wskazaniami partii i rządu — lepsze, 
| niż w ubiegłym roku. trzeba, by sprawniejsza 


A jak wygląda sytuacja na tym odcinku 
(w niektórych województwach? W Szczecinie 
i Koszalinie na konferencję poświęconą przy- 
gotowaniom do akcji upowszechnienia wie- 


ZSCh, TWP, POM. Nie zjawili się także 


uważają upowszechnianie wiedzy rolnicze; 
za czynnik o dużym znaczeniu państwowym 
który może i powinien w poważnym stopniu 
dopomóc w rozwoju i postępie naszego rol- 
upowszechnienia wiedzy | 
rolniczej musi żywo interesować wszystkie 
rady narodowe i instancje partyjne. Trzeba 


tów, rozszerzać je przez odpowiedni dobór 
ludzi, zwracać uwagę na przygotowanie i po- 


'oraz przodującej nauki radzieckiej. Przygoto- | 
|wując się do wykładu czy pogadanki prele-' 


'browskiego, który jest żywym 
symbolem wkładu robotniczego 
przemysłowego Śląska, w szcze- 
gólności hutnictwa śląskiego, w 
dzieło budowy Stolicy — powie- 
dział m. in. w swym przemó- 
wieniu Wiceprezes Rady Mini- 
strów Stefan Jędrychowski 
Metro będzie trwałym pomnil- 
kiem współpracy wszystkich 
| Polaków w dziele odbudowy : 
| budowy nowej socjalistycznej 


jest jednym z przykładów słu- 
szności hasła: „Cały naród bu- 
duje swoją Stolicę". 

W czasie akademii zasłużo- 
nym górnikom wręczono liczne 
dyplomy uznania, listy pochwal: 


We- | 
Władysław Wró- | 
blewski i rębacz kop, „Ludwik“ | 


rium przyzakładowe. Dla dzie- | 


| wy, 


kich przekazano do użytku | 
wielkie przedszkole. 
Uroczyste obchody „Dnia 


WYDANIE H 


W radzieck'm 


Polskiej Zjednoczonej 
Partii Robotniczej 


emee e e ee e e 


Szyh na morzu 


Azerbejdżanie stosuje stę 
skalę wiercenia szybów naftowych w dnie morskim. Na zdję= 
ciu: szyby naftowe „Azmornieft". 


Organ KC 


CENA 15 gr. 


Pei A> 


na coraz szerszą 


Foto CAF 


Dziś rozpoczyna obrady 


IV Zjazd TPPR 


(D Najlepsi synowie Ojczyzny 
— przodownicy pracy społecz- 
nej i zawodowej, ci którzy naj- 
czynniej krzewią wielką idee 
przyjaźni polsko - radzieckiej 
wybrani zostali delegatami na 
IV Zjazd Towarzystwa Przyjaź- 
ni Polsko - Radzieckiej, który 
6 bm. rozpoczyna obrady. 

Z terenu woj. katowickiego 
na IV Krajowy Zjazd TPPR 
pojedzie do Warszawy 1253 dele- 
gatów. M. in. znajduje się wśród 
nich czołowy rębacz chodniko- 
wyrabiający przeciętnie 


'249 procent normy — Pawel 
|Moczyński z kopalni „Kleofas“ 


Warszawy. Metro Warszawskie | 


w Katowicach. Delegatem wyw 
brany został również brygadzie 
sta Ścianowy, zasłużony przo* 
downik pracy. odznaczony ore 
derem „Sztandar Pracy" I kla 
sy — Józef Szulc z kopalmh 
„Stalin“ w Sosnowcu. 

Ponad  250-tvsięczną rzeszę 
członków TPPR z terenu War 
czawy reprezentować będzie n8 
Zjeździe 43 delegatów, aktywe 
nych działaczy Towarzystwa. 
Przedstawicielem członków 
TPPR z Warszawy na IV Zjeże 
dzie będzie m. in. Michał Krą« 
jewski, Budowniczy Polski Lu- 
dowej. (PAP). 


Adenauer napotyka na trudności 
przy forsowaniu układów wojennych 
w Bundestaqu | 
Kierownictwa CDU i FDP wypowiadają się 
za odroczeniem trzeciego czytania układów 


(£) BERLIN (PAP). Z Bonn do- | dniach grudnia, by uzyskać Ich 
noszą, że w drugim dniu deba- ostateczną ratyfikację. 


ty nad układami wojennymi po- 
głębiły się wśród niektórych de- 
putowanych partii rządowych 
poważne wahania | zastrzeżenia 
wobec wnicsku o ratyfikację 
układów wojennych. W związ- 
ku z tym — jak donost ofi- 
cjalna zachodnio - niemiecka 


| 
| 
| 
I 
; 


agencja prasowa DPA — kis | 


rownicy patit adenauerowsk'ej 
CDU oraz partii FDP postano- 


ne i premie pieniężne. Specjal- wili wypowiedzieć się za odro- 
ne wyróżnienia i podarki otrzy- | czeniem trzeciego czytania ukła- 
mali: Jan Grobarz, za przepra- dów wojennych do połowy sty- 


cowanie 35 lat w 
oraz Stanisław Socha, Ryszard 
Błaszczyk i Józef Hosz — z oka- 
zji Jubileuszu 25-lecia pracy w 
górnictwie. 


zimą, 


rozpoczyna się | dującymi 


PGR-ów, 
warunki, 


do chłopów in- 
produkcyjnych, 


środkami mogą 


przedstawiciele 


i WKW ZSL 


| czej. 


państwowego | nidzych, 


najszersze 


i rząd ludowy 


grup prelegen- 


z pvtaniami 


i świadectwem 


nauki rolniczej 


l 


górnictwie czniąa 1953 roku. 


Jak wiadomo, Adenauer usi- 
łował narzucić Bundestagow! 
drugie | trzecie czytanie ukla- 


dów wojennych w pierwszych | 


miejscowych 
produkcyjnych czy 


rozwojowy 


się rzeczywistym, 


— kampanie upo- 


Wielkie znaczenie ma propagowanie wie- 
dzy rolniczej w spółdzielniach produkcyj- 
| nych i PGR-ach. Podział pracy w gospodar- 
|stwach spółdzielczych i państwowych, istnie- 
nie brygad hodowlanych, polowych, ogrod- 
sadowych 

wykorzystanie 
i dziedzin wiedzy rolniczej. Prelegenci powin- 
ni o tym pamiętać i swe pogadanki łączyć! 
'z konkretną pracą brygad 
i PGR-owskich. 

Głód wiedzy wśród chłopów pracujących 
jest duży, szczególnie głód wiedzy rolniczej 
Mówi o tym dotychczasowy dorobek xampa- 
'nii upowszechnienia wiedzy rolniczej, mó- 
wią o tvm wzrastające 
literatury roinej. mówią o tym liczne listw 
fachowymi. 
wszystkich pism dla wsi. Zjawisko to jest 
wzrastających potrzeb kultu- 
ralnyvch naszej wsi i jej rosnącej świadomo- 
| ści obywatelskiej. l 

Trzeba szerokim frontem iść ku zaspokoje- 
niu tych potrzeb. 


pozwala na jak 
poszczególnyc!: 


itp. 


nakłady fachowej 


napływajace do 


| 


indywidual- 


| wszystzich kioskach „Ruchu 


| eykl wykładów. 


spółdzielczych | 
P 3 jiewódzkie oddziały Wszechnicy 


| podstawowych materiałach XIX 


Odroczenie trzeciego czytania 
oznacza równocześnie odrocze- 
nie kwestił ostatecznej ratyfje 
kacji układów wojennych de 
połowy stycznia 1953 roku, 


Inauguracja 
H Międzynarodowego 
Konkursu Skrzypcowego 
im. H. Wieniawskiego 


(f) W dniu 4 bm. w auli Uni- 
wersytetu Poznańskiego odbył 
się uroczysty koncert, który za- 
inaugurował II Międzynarodo- 
wy Konkurs Skrzypcowy im. 
Henryka Wieniawskiego. 

Na koncert przybyli: minister 
Kultury | Sztuki Włodzimierz 
Sokorski w towarzystwie orga- 
nizatorów konkursu, oraz Ucz- 
ni przedstawiciele świata mu- 
zycznego z kraju i z zagranicy. 

W imieniu Społecznego Ko-. 
mitetu Organizacyjnego Kon- 
Kursu przemówił przewodni- 
czący Prezydium Woj. RN w 
Poznaniu Włodzimierz Migoń. 

Następnie przemówił prze- 
wodniczący jury konkursu prof. 
Tadeusz Szeęl.gowski. 


Wykłady 
Wszechnicy Radiowet 
o XIX Zjeździe KPZR 


„Wszechnica Radiowa rozpocz- 
nie specialny cykl wykładów © 


Zjazdu KPZR oraz pracy lowa- 
rzysza Stalina „Ekonomiczne 
problemy socjalizmu z ZSRR”. 
Cykl obejmie 14 wykładów, któ- 
re w jak najbardziej przystęp- 
nej formie wyjaśnią zasadnicze 
problemy zarówno XIX Zjazdu 
jak i pracy towarzysza Stalina. 
Wykłady będą nadawane przez 
radio į ukażą się w skryptach, 
które będą w sprzedaży we 


Pragnąc ułatwić jak najszer= 
szym masom społeczeństwa do- 
kładne opanowanie materiałów 
XIX Zjazdu, Wszechnica Ra- 
diowa ogłasza specjalne zapisy 

ia  studłujących tylko ten 
Zapisy przyj= 
mują: rady zakładowe, zarządy 
Związku Samopomocy Chłop- 
skiej. Świeiiice gromadzkie, po- 
wiatowe domy kultury oraz Wo- 


Radiowej. 


DZIŚ W NUMERZE: 


KONSTYTUCJA NARODU, 


KTÓRY RUDUJE KOMU- 
NIZM 

WANDA SUCHECKA: Sprawa 
BHP — to sprawa nie drn- | 
goplarowa (Z doświadczeń | 
zak'adów przemysłu che- 
miczrego) 

M. P.: Kłopoty Wall Street w 


zachodniej Furopie j 
JERZY JASIEŃSKI: II Miedzy- 
narodowy Konkurs Skrzyp- 
cowy Im. H. Wieniawskiego 


| s | 


ki 


; 


ZSRR  dogrywane 


TRYBUNA 


LUDU 


Nr 839 


Wykonanie wyroku 
na wrogach ludu 
czechosłowackiego 


() PRAGA (PAP). Czechosło- 
wacka Agencja  Telegraficzna 
ogłosiła komunikat minister- 
stwa sprawiedliwości, stwier- 
dzający, że dnła 3 bm. wykona- 
ny został wyrok na przywód- 
cach antypaństwowego ośrodka 
spiskowego, skazanych na karę 
śmierci. Straceni zostali: Rudolf 
Slansky, Bedrich  Geminder, 
Ludwik Frejka, Józef Frank, 
Vladimir Clementis, Bedrich 
Raicin, Karol Svab. Rudolf 
Margollus, Otto Fischl, Otto 
Sling 1 Andre Simone. 


Walki w Korei 


(© PEKIN (PAP) W komu- 
nikacie ogloszonym dnia 4 bm. 
w Phenjanie dowództwo na- 
czelne Koreańskiej Armii Lu- 
dowej podało, że oddziały armii 
ludowej I ochotników chińskich 
odpierały nadal na ws.ystkich 
frontach ataki wojsk nieprzyja- 
cielskich. 

4 bm. strzelcy - niszczyciele 
samolotów zestrzelili 2 { uszko- 
dzili 1 samolot nieprzyjaciela. 


* 


PEKIN (PAP). Agencja No- 
wych Chin donosi z Kaeson£u, 
że szef koreańsko - chińsxiej de- 
legacji rozejmowej gen. Nam 
Ir złożył dnia 3 bm. protest prze- 
ctwko zranieniu przez Amery- 
kanów dnia 29 listopada jeńca 
ludowego w obozie na wyspie 
Kożedo. 


„Żywe tarcze" 


O tym, do jakich zbrodni 
nciekają się kolonizatorzy "na 
terenach przez siebie okupowa- 
mvch świadczy m. in. wiado- 
mość nadana ostatnio przez 
Vietnamską Agencję Informa- 
cyjną: 

W czasie walk o ważny punkt 


strategiczny, twierczę Nghia Lo | 


wzięty został do niewoli cticer 
francuski, dowódca posterunku 
Thuong Eang La, niejaki Cha- 
tin. W czasie przesłucharia, 
Chatin oświadczył, że do walki 
s Armią Demokratyczną Viet- 
namu. władze francuskie wcią- 
gają do wojska... dzieci poniżej 
15 lat. Ostatnio w prowincjach 
Phuhai i Thuathien w środko- 
wym Wietnamie zorganizowane 
zostały, na wzór hitlerowski, 
prawdziwe łapanki na dzieci. 
Po schwytaniu, utworzono z 
nich „batalion“ i wysłano na 
pierwszą linię frontu, używa- 
jąc ich w charakterze „żywych 
tarcz* dla osłony swych od- 
działów, 

Powyższa wiadomość świad- 
czy o zbrodniczości francuskie- 
go korpusu ekspedycyjnego w 
Vietnamie, stosującego na wzór 
hitlerowców najbardziej nik- 
czemne metody prowadzenia 
wojny. 

A równocześnie — Jest to 
jeszcze jedna ilustracja do 
przemówień francuskiego mi- 
nistra spraw zagranicznych 
Schumana w ONZ na temat 
„dobrodziejstw administracji 
francuskiej na terytoriach za- 
łeżnych". (B) 


IF iadomości sportowe 


Rekordy świata 
na śŚlizgaczach 
polskiej konstrukcji 


Międzynarodowa Unia Motoro- 
wodna zatwierdziła trzy rekordy 
świata ustanowione w paźdzterni- 
ku br, na ślizgaczach polskiej kon- 
strukcji przez zawodników ZS Ko- 
lejarz: braci Tadeusza | Wiesława 
Chybowskich oraz Stefana Gajęc- 
kiego. 

Wiesław Chybowski — w klasie 
A, 250 ccm (motor  „Gad-2 A", 
konstr. Gajęcki i Jensz) w biegu 
jednogodzinnym uzyskał 862,3 km. 

Tadeusz Chybowskt — w klasie 
A. 250 ccm (motor „Gad 2 A“, 
konstr. Gajecki i Jensz) uzyskał na 


_ dystanste 12 mil szybkość 67,888 km 


na godz. 

Stefan Gafęcki 
350 cem (motor „Gad B-1", konstr. 
Gajecki i Łazarczyk) uzyskał na 
dystansie 12 mil szybkość 69,209 km 
na godz. 


Siatkarze ZSRR 
wygrywają we Wrzeszczu 
3 bm. w hali sportowej Budo- 
wlanych we Wrzeszczu odbył się 
drugi występ doskonałych siatkarzy 
radzieckich. Młodzieżowa repre- 
zentacia ZSRR rozegrała mecz z 
gdańska Gwardią, zwyciężając 3:0 
(15:9, 15:6, 15:9). 


w klasie B, 


ZS Górnik — reprezentacja 


górników CSR 2:2 
W ramach uroczystości z okazji 
Dnia Górnika rozegrany został w 
Zabrzu międzynarodowy mecz pił- 
kąarskł miedzy reprezentacją ZS 
Górnik a reprezentacja górników 
CSR. Spotkanie zakończyło się wy- 

nikem remisowym 2:2 (2:1). 


Ostrava — Górnik 7:5 
w hokeju 

Pierwszy występ hokeistów Ostra- 
vy na Torkacie przyniósł im po za- 
żartej walce zasłużone zwycięstwo 
nad zespołem Górnika (Janów) 1:5. 
Za wyjątkiem pierwszej tercji, Cze- 
chosłowacy byli zespołem wyraźnie 
lepszym. 


Dogrywki i 4 runda 
XX szachowych 
mistrzostw ZSRR 


mistrzostwach 
były odłożone 
pa'tie trzech pierwszych rund. Nie 
wznawiając gry Kan poddał partię 
Lipnsekiemu. Botwinnik precyzyj- 
nie zrealizował swą przewagę 1 Wy- 
grat z Konstantinopołskim. Sima- 
zin przegrał z Hellerem | Molsieje- 
wem. Lipnicki z Bolesławskijn, Taj- 
manow z Suetinem, a Kan z Kere- 
sem  Korcznoj odniósł sukces wy- 
grywalac ze Smysłowem, Kasparian 
osiagnal remis Z Lipnickim. Zaległa 
partia Tliwieki — Bronsztajn zakoń- 
czyta się remisem. 

W czwartej rundzie mistrz Świata 
Botwinn'k przegrai z młocyri arcy- 
mistrzem  Tajmanowem, który w 
wyniku pieknej kombinacji uzyskał 
Tozsirzygałacą przewagę. Heller w 
ostrej walce pokonał Keresa. TO- 
łusz wygrał z Goldenowem. Partie 
gueun — Aronin, Konstantinopol- 
ski — Bolesławski. [liwicki — Lip- 
nick! i Xan — Smysłow zakończyły 
się remisem. Pozostałe partie przer- 


Na szachowych 


e" czterech rundach prowadzą: 
Bolesławski, Heller 1 Tołusz, któ- 
rzy mają po 3 punkty, 


(() MOSKWA (PAP). Na śro- 
dowym popołudniowym posie- 
i dzeniu IV  Wszechzwiązkowej 
Konferencji Obrońców Pokoju 
w dyskusji nad referatem człon- 
ka Akademii Nauk ZSRR Pie- 
trowskiego pt. „Naród radziecki 
w walce o zachowanie i utrwa- 


|lenie pokoju", jako pierwsza 
| przemawiała przodownica pra- 
cy, przędzarka 
go kombinatu włókienniczego 
| „Triochgornaja 
! Daria Smirnowa. 

Nasza walka o pokój — o- 


świadczyła Smirnowa — to kon- 
kretne propozycje delegacji ra- 
dzieckiej na obecnej sesji ONZ, 
zmierzające do położenia kresu 
działaniom wojennym w Korei, 
zapobieżenia nowej wojnie świa- 
towej. do utrwalenia pokoju i 
przyjaźni między narodami, to 
twórcza praca milionów ludzi 
radzieckich, budujących gigan- 
tyczne elektrownie wodne, ka- 
pes i systemy irygacyjne, no- 
we fabryki, szkoły, bibliote- 
ki, domy mieszkalne i sanato- 
ria. 

Delegaci gorąco powitali u- 
kazanie się na trybunie uczone- 


go światowej sławy, członka 
Akademii Medycznej ZSRR, 
prof. Fiłatowa, dzięki któremu 


wielu ludzi odzyskało wzrok i 
zdrowie. Wśród obecnych na 
sali znajduje się jeden z łego 
b. pacjentów, marynarz floty 
czarnomorskiej, Borys Kowalen- 
i ko, który utracił wzrok pod- 
czas wojny, a dziś pracuje jako 
i| maszynista ekskawatora przy 
budowie Kujbyszewskiej Elek- 
trowni Wodnej. 

Chcemy uczynić wszystko — 
powiedział prof. Fiłatow — by 


goiowaniach do 


| szają pogadanki o 


jają plakaty, kolportują ułotki, 


broszury 1 odznaki obrońców 
pokoju. 
| Robotnicy fabryki „Siemens 


|Schuckert* i wielu innych du- 
żych przedsiębiorstw w stolicy 
Austrii udekorowałi swe od- 
działy fabryczne emblematami 
obrońców pokoju, plakatami i 
hasłami, w których gorąco wi- 
tają Kongres. 

Na chodnikach, ścianach do- 
| mów, dworcach kolejowych i 
ulicach widnieją ogromne na- 
pisy: „Pokój! Pokój! Pokój!”, | 
„Nie chcemy wojny!*, „Preez: 
z podżegaczami  wojennymi!*, 
„Niech żyje Kongres Narodów 
w Obronie Pokoju!'. 

We wszystkich częściach kra- 
ju odbywają się masowe zebra- 
nia, na których wybierani są 
i delegaci na Kongres. 


BUKARESZT (PAP) 5 bm. 
rozpoczyna się w Bukareszcie 


zachować pokój, 
kuje rozwój nauki i kultury na 
całym świecie. Zwracam się z 
apelem do wszystkich ludzi pra- 
cy, by wystąpili w obronie po- 
koju, w obronie życia milio- 
nów ludzi. Jestem przekonany 
— zakończył prof. Fiłatow 
że obrońcy pokoju mogą pokrzy- 


żować zbrodnicze plany amery- | 
moskiewskie - | kańskich podżegaczy wojennych. 


Następnie przemawiała przed- 


Manufaktura" | stąwicielka Antyfaszystowskie- 


go Komitetu Kobiet Radziec- 
kich Nadieżda Parfinowa, któ- 
ra przytoczyła wiele faktów, 
świadczących o aktywnym 
udziale kobiet radzieckich w 
twórczej pracy nad rozwojem 
socjalistycznej ekonomiki j kul- 


tury. r- 
Przedstawicielka narodu ka- 
relo-fińskiego, uczona — biolog 


A. Luita podkreśliła, że uczeni 
radzieccy poświęcają wszystkie 
swe sily walce z chorobami i 
roznosicielami chorób, badają 
niewidzialnych wrogów — wi- 
rusy i mikroby, dążąc do wy- 
bawienia ludzkości od cierpień. 
Z drugiej zaś strony — oświad- 
czyła A. Lutta — najemnicy 
magnatów finansowych kulty- 
wują zarazki śmierci, jako broń 
masowej zagłady ludzi. 


mniaczną CZE swego przentó. | zdają sobie jasno sprawę z te- 


wienia poświęciła A. Lutta 
wspaniałym sukcesom w roz- 
woju gospodarki i kultury Ka- 
relo - Flńskiej SRR. 
Burzliwymi oklaskami powi- 
tali uczestnicy konferencji de- 
legację młodych pionierów, 
którzy weszli na salę, niosąc 
purpurowy proporzec z portre- 
tem największego bojownika o 


Wezmą w nim udział 
ob- 
Kon- 


nowe terenowe 


zebraniach tych wzięły udział 
przeszło 3 miln, obywateli róż- 


inych narodowości. zawodów į 
| wierzeń religijnych. 


Obecnie czynne są w Rumu- 


jnii 22 tys. terenowych komite- 


tów obrońców pokoju. 


* 

PRAGA (PAP) — Do Sekre- 
tariatu Światowej Rady Poko- 
ju napływają codziennie z róż- 
nych państw informacje o 


| przebiegu przygotowań do Kon- 


gresu Narodów w Obronie Po- 
koju: 

W Gwatemali pożegnanie od- 
jeżdżającej na Kongres delega- 
cji zamieniło się w manifesta- 
cje patriotyczną. 

Z Nikaragui wyjedzie dwóch 
delegatów. 

Delegacja Argentyny liczy 42 
osoby, z czego 34 już wyjecha- 
ły do Wiednia. 

Narodowy Związek Party- 
zantów Włoskich w ramach ak- 


W i 


który warun- | 


|gacja przekazała 


|nica H. Kulakowa oświadczyła, 


| syłają swych generałów na na- | 


pokój — Józefa Stalina. Dele- 
uczestnikom 
konferencji gorące pozdrowie- 
nia od najmłodszego pokolenia 
Związku Radzieckiego. W imie- 
niu swych rówieśników uczen- 


że dzieci radzieckie pilnie się 
uczą, aby w przyszłości jak 
najlepiej służyć ukochanej 
Ojczyźnie. 


Z kolei zabrał głos murarz- 
stachanowiec, laureat Nagrody | 
Stalinowskiej, Iwan Kutienkow. 
W jego słowach brzmiała duma 
budowniczego, pracującego dla 
dobra narodu. 

Następnie przemawiał prezes 
Akademii Nauk Republiki Or- 


miańskiej, Wiktor Ambarcu- 
mian. Ustrój radziecki — 
oświadczył mówca — po raz 


pierwszy w wielowiekowej hi- 
storii Armenii stworzył takie 
warunki życia i pracy, w któ- 
rych mogły się w pełni rozwi- 
nąć wszystkie twórcze siły uta- 
jone w narodzie. Podkreśliwszy, 
że niedawno w pobliżu granicy 
Armenii radzieckiej bawili 
przedstawiciele angielsko-ame- 
rykańskich kół wojskowych, 
mówca zapytał: „Zwracam się 
do przedstawicieli świata nau- 
ki i kultury tych krajów, czy 


go, w jakim celu ich rządy po- | 


sze południowe granice, leżące | 


jo wiele tysięcy kilometrów od 


USA i Anglii?*. 

Gorącymi oklaskami powitali 
zebrani znanego kombajnera, 
Wasylia Gołowczenko. Opowie- 
dział on o ogromnych sukcesach 


cii przygotowawczej do Kon- 
gresu organizuje w wielu pro- 
wincjach kraju zebrania i kon- 
ferencje. 


X 
PARYŻ (PA?) We Francji 
wybrano już w 85 departamen- 


| tach delegatów na Kongres Na- 


rodów w Obronie Pokoju. 

Stała komisja ruchu pokojo- 
wego stwierdza z zadowoleniem, 
że zjazdy departamentalne 
obrońców pokoju wykazały, iż 
ludzie różnych poglądów i klas 
ożywieni są wolą obrony po- 
koju. 


* 

LONDYN (PAP). — Członek 
Rady Miejskiej, przewodniczą- 
cy Rady Związków Zawodo- 
wych i przewodniczący Komi- 
tetu Obrońców Pokoju w Co- 
ventry,  labourzysta Dickson 
zamieścił w dzienniku „Daily 
Worker" list, w którym wyjaś- 
nia, dlaczego popiera Kongres 
Narodów w Obronie Pokoju. 

Dickson wyraża przekonanie. 
że jedynie prości ludzie mogą 
zapobiec wojnie. 
ogromnych zbrojeń pisze 
Dickson — prowadzi kraje do 
ruiny. By narzucić narodom 
ten program, szerzy się złośli- 
we oszczerstwa, jakoby Związek 
Radziecki przygotowywał woj- 


Program | 


Walką o pokój i twórczą pracą naród Naród 
radziecki zagradza drogę nowej wojnie 


Obrady IV Wszechzwiązkowej Konierencji Obrońców Pokoju 


kozaków kubańskich i zapew- 
nił, że ludność Kubania będzie 
zawsze broniła sprawy pokoju. 
Polecamy delegatom radzieckim 
— powiedział Gołowczenko — 
by na Kongresie Narodów w 
Obronie Pokoju oświadczyli, że 
jeśli agresorzy ośmielą się roz- 
pętać nową wojnę, to naród ra- 
dziecki potrali okiełznać podże- 
gaczy wojennych, 

O wspaniałym rozwoju kul- 
tury i gospodarki Kazachstanu 
radzieckiego mówiła przewod- 
nicząca Kazachskiego Komitetu 
Obrońców Pokoju Bazanowa. 
Dzięki twórczej pracy łudzi ra- 
dzieckich — oświadczyła Ba- 
zanowa — powstały na bez- 
brzeżnych przedtem pustynnych 
stepach Kazachstanu wielkie 
fabryki, miastą i urodzajne po- 
la. Swą walką o pokój, swą 
pracą zagrodzimy drogę nowej 
wojnie. 

Bohater Pracy Socjalistycznej, 
Anatoli Uskow, słynny maszy- 
nista ekskawatora, opowiedział 
o pełnej poświęcenia pracy bu- 
downiczych gigantycznych elek- 
trowni wodnych, o niezłomnej 
woli ludzi radzieckich wykona- 
nia z nadwyżką planu nowej 
pięciołatki, planu budownictwa 
pokojowego. 

Niezłomnej woli pokoju na- 
rodu radzieckiego dała również 
wyraz w swym przemówieniu 
znana traktorzystka Praskowia 
Angelina. wybitna pisarka 
Wanda Wasilewska, przedsta- 
; wiciel muzułmanów Azji Środ- 
| kowej  Babachanow,  bajko- 
pisarka Gołubkowa i in. 

Obrady konferencji trwają. 


Mieszkańcy Wiednia przygotowują się do przyjęcia 
| delegatów na Kongres Narodów w Obronie Pokoju 


() WIEDEŃ (PAP). Do Austria- | Krajowy Kongres Obrońców Po- 
ckiej Rady Obrońców Pokoju | koju. 
zgłaszają się robotnicy, rzemie- | przedstawiciele wszystkich 
|ślnicy, drobni kupcy, urzędni- | wodów i rejonów kraju. 
cy, gospodynie domowe, propo- | gres poprzedziła szeroka kam- 
nując swą współpracę w przy- | pania przygotowawcza. W mia- 
Kongresu. | stach i wsiach odbyły się ma- 
Dziesiątki tysięcy osób wygła-| sowe zebrania ludności, na któ- 
znaczeniu | rych wybrano 
Parlarnentu Narodów, rozkle- komitety obrońców pokoju. 


|ne. „Zwiedziłem Związek Ra- 

dziecki i wróciłem głęboko 

przeświadczony, że naród i rząd 

radziecki uczynią wszystko co 

leży w ich mocy, aby zachować 

pokój“ — stwierdza Dickson. 
* 

HAGA (PAP) — Do Holen- 
derskiej Rady Obrońców Poko- 
ju napływają tysiące listów i 
rezoluciji wyrażających popar- 
cie dia mającego się odbyć w 
Wiedniu Kongresu Narodów w 
Obronie Pokoju. 

* 
| MOSKWA (PAP). — Agencja 

TASS donosi, że w Libanie 
utworzono liczne komitety przy- 
gotowawcze do Kongresu, or- 
ganizuje się zebrania i wiece. 
na których omawiane są zagad- 
nienia związane z walką o po- 
kój. Dziennik „Telegraphe* do- 
nosi, że poseł parlamentu Albert 
Hadź na pytanie 
denta tego dziennika o stosu- 
nek do Kongresu Narodów w 
Obronie Pokoju odpowiedział: 
„Jesteśmy przeciwni każdemu 


skiej, jaki jest np. projekt 
„wspólnej obrony“. Naród nasz 
pragnie zachować niezawisłość, 


toteż z całego serca popieramy | 
Narodów w Obronie | 


Kongres 
Pokoju“. 


Przedstawiciele Iranu, Gwa- 
temali, Costariki i Argentyny, 
posługując się obłudnymi fra- 
zesami, usiłowali złagodzić wra- 
żenie z powodu ich głosowania 
przeciwko radzieckiej propozy- 
cji w sprawie natychmiastowe- 
go przerwania ognia w Korei. 
Delegat Libanu stwierdził, że z 
dużym zainteresowaniem wysłu- 
chał ostatniego przemówienia 
min, Wyszyńskiego | zgadza się 
ze stanowiskiem szefa delega- 
cji radzieckiej, że jeńcy wo- 
|jenni nie powinni ulegać presji 
|w sprawie repatriacji. Jednakże, 
przecząc samemu sobie, delegat 
Libanu rozpływał się nad pro- 
jektem rezolucji hinduskiej. 
Następnie mówcy, delegaci 
Islandii i Turcji przyznali, że 
głosowali za wnioskiem hindu- 
skim dlatego, ponieważ zawie- | 
ra on zasadnicze tezy projektu 
amerykańskiego. 


Następnie zabrał głos minister 
| Wyszyński wyjaśniając, dlacze- 
go delegacja radziecka głosowa- | 
ła przeciwko hinduskiemu pro- | 


jektowi rezolucji. 

| Po pierwsze — oświadczył 
min. Wyszyński — projekt ten 
lnie przewidywał przerwania 


ognia w Korei, nie przewidy- 
wał położenia kresu działaniom 
wojennym. 


Po drugie — hinduski projekt 


1 


(9 NOWY JORK (PAP). Ko- 
misja Ekonomiczna Zgromadze- 
nia Ogólnego NZ przyjęła zło- 
żony przez Argentynę projekt 
rezolucji p. n. „Ustanowienie 
właściwych i słusznych cen na 
rynkach światowych”. Celem tej 
rezolucji jest przyczynienie się 
do ekonomicznego rozwoju i ti- 
nansowania krajów gospodarczo 
zacofanych. 


Rezolucja argentyńska. zawie- 
rająca apel do państw, należą- 
Keen do ONZ, by stosowały słu- 


się 


rezolucji — komtynuował m'n 


Wyszyński — nie daje żadnych. 


podstaw do uregulowania pro- 
blemu wymiany jeńców wojen- 


nych i ślepo powtarza tezy za- patrzeniu sprawozdania Komisji do 


warte w rezolucji amerykań- 
skiej, nazwanej później rezolu- 
cją 21 delegacji. 

Po trzecie rezolucja hin- 
duska nie tylko nie otwiera 
drogi ku pokojowi i wcale nie 
jest pierwszym krokiem w tym 
kierunku, lecz nawet intencja- 
mi swymi, całą swą treścią, a 
przede wszystkim tym, iż nie 
przewiduje przerwania działań 


wojennych w Korei, obiektyw- | 


nie (nie poruszam motywów su- 
biektywnych, które w danej 
chwili nie dotyczą sprawy), 
zmierza ku 
Żyć działania wojenne w Korei, 
by całkowicie uniemożliwić po- 
kojowe rozwiązanie problemu 
koreańskiego. Rezolucja, która 
wykazuje tego rodzaju braki, 
nie może być poparta przez 
żadną dełegację, dążącą do po- 
kojowego rozwiązania problemu 
koreańskiego, położenia kresu 
wojnie w Korei, do uregulowa- 
nia innych problemów świato- 
wych, związanych z problemem 
koreańskim. 

Motywy, które sxłoniły dele- 


gację radziecką do głosowania i 


przeciwko hinduskiemu projek- 
towi rezolucji, sprowadzają się 


rezolucji w sprawie. 


głosowania nad projektem rezo- 
,lucjł radzieckiej w sprawie po- 
kojowego rozwiązania proble- | 


temu. by przedłu- | 


| trzech tez. 


Po przemówieniu min. Wyszy:ń- 
skiego, Komisja przystąpiła do 


mu koreańskiego. Projekt ten 


brzmi: 
Zgromadzenie Ogólne, po roz- 


Spraw zjednoczenia i odbudowy Ko- 
rei, uważa za konieczne zalecić 
stronom walczącym w Korei natych- 
mtiastowe i caikowtte przerwanie 
ognia, tj. działań wojennych na lą- 
dzie, morzu i w powietrzu na za- 
sadach uzgodnionego już przez stro- 
ny walczące projektu porozumienia 
rozejmowego oraz przekazanie kwe- 
stil całkowitej repatriacji jeńców 
wojennych do rozpatrzenia Komisji 
do spraw pokojowego rozwiązania 
problemu koreańskiego przewidzta- 
nej w radzieckim projekcie rezo- 
lucji, Komisji, w której sprawy bę- 
dą decydowane większością 2/3 gło- 
sów. 

Utworzyć Komisję do spraw po- 


| kojowego rozwiązania problemu ko- 


reańskiego z udziałem stron bezpo- 
średnio zainteresowanych 1 innych 
państw, w tyra również państw, 
które nle uczestniczyły w wojnie 
w Korei. w skład Komisji wcho- 
dzą: USA, Anglia, Francja, ZSRR. 
Chińska Republika Ludowa, Indie, 
Burma, Szwajcaria, Czechosłowac'a, 
Koreańska Republika Ludowo-De- 
mokratyczna it Korea południowa. 


Polecić wymienionej Komisji, aby | 


niezwłocznie podjęła kroki w celu 


uregulowania kwestii koreańskiej w | 


duchu zjednoczenia Korei przez sa- 
mych Koreańczyków pod nadzorem 
wyżej wymienionej Komisji, w tym 
również w celu udzielenia wszech- 
stronnego poparcia repatriacji wszy- 
stkich jeńców wojennych przez obie 
strony. 


Za radzieckim projektem re- | 


zolucji głosowały: ZSRR, Czę- 
chosłowacja, Polska, Białoruska 
SRR i Ukraińska SRR. Wstrzy- 


cen monopolistycznych 
Obrady Komisji Ekonomicznej ONZ 


szną 
międzynarodowym, została przy- 
jęta 29 głosami. Przeciwko rezo- 
lucji głosowały USA, Anglia, 
Francja, Belgia. Kanada. Ho- 
landia i in. Dziewięć delegacji, 
w tej liczbie kraje obozu poko- 
Ju. wstrzymało się od głosu, po- 
pierając jednakże 
punktv wspomnianej rezolucji. 


Podkreślić należy, że podczas 
debaty nad projektem rezolucji 
argentyńskiej 


i 


zasadnicze delegat 


poprawkami do rezolucji. W 
głosowaniach tych ani razu nie 
przyjęto poprawek. zgłoszonych 
przez USA | inne państwa ko- 
lonialne. 
Zabierając 
radziecki 


głos w dyskusji. 
Arkadiew 


| stwierdził, że propozycja usta- 


l 


i 
j 


odbyło się ogó- sprawiedliwej rełacji 


nowienlia uczciwych warunków 
handlu z krajami gospodarcza 
zacofanymi w oparciu o zasadę 
wzajem- 


łem 28 głosowań (w tym 10 gło- |nej między produkcją a cenami 


Agresorzy bez maski 


Glosując przeciw proiektowi rezolucji radzieckiej przedstawiciele USA i ich zausznicy w 0x7 
wypowiedzieli się przeciw natychmiastowemu przerwaniu wojny w Korei 

(f) NOWY JORK (PAP). Na środowym posiedzeniu Komi- |w zasadzie do wspomnianych 

sji Politycznej Zgromadzenia Ogólnego NZ rozpoczęła 


dyskusja nad radzieckim projektem 
rozwiązania problemu koreańskiego. 


mały się od głosu delegacje: 
| Arabii Saudyjskiej, Syrii, Afga- 
|nistanu, Argentyny,  Burmy, 
| Egiptu, Indii, Indonezji, Iranu, 
| Iraku, Libanu i Pakistanu. De- 
legaci Jemenu i Ekwadoru nie 
brali udziału w głosowaniu. 


Charakterystyczne jest, że 
przedstawiciele Indii, Pakistanu 
li Iraku, którzy dnia 1 grudnia 
| głosowali przeciwko radzieckim 
poprawkom do hinduskiego pro- 
|jektu rezolucji wstrzymali 
|od głosu przy głosowaniu nad 
| projektem rezolucji radzieckiej. 


| Agresywny trzon ONZ ze 
Stanami Zjednoczonymi na cze- 
| le głosował oczywiście przeciw- 
ko radzieckiemu projextowi re- 
zolucji, przewidującemu natych- 
miastowe przerwanie działań 
wojennych w Korei i jak naj- 
szybsze  ureguląwanie 
|problemu koreańskiego. 


Przy końcu posiedzenia prze- 
wodniczący Komisji Politycz- 
nej, Brazylijczyk Muniz zamie- 
rzał udzielić głosu przedstawi- 
cielowi kliki lisynmanowskiej. 
Powołując się na punkty 114 
i 127 przepisów proceduralnych, 
szef delegacji radzieckiej min. 
Wyszyński wykazał bezpraw- 
ność postępowania przewodni- 
|ezącego i sprzeciwił się udzie- 
leniu głosu delegatowi Li Syn- 
mana. 


Przeciwko wnioskowi prze- 
wodniczącego wypowiedzieli się 
| również delegaci Indii i Turcji. 
| Przewodniczący Muniz cofnął 
swój wniosek i zamknął posie- 
| dzenie. 


Przeciw narzucaniu krajom gospodarczo zacoianym 


politykę cen w handlu ;sowań imiennych) nad różnymi [— jest godna poparcia, wymie- 


rzona jest bowiem w dotych- 
czasową praktykę narzucania 
| przez monopole kapitalistyczne 
cen krajom gospodarczo zaco- 
fanym. Projekt argentyński 
oświadczył celegat ZSRR — jest 
niewątpliwie wyrazem protestu 
krajów 
przeciwko próbom mocarstw 
imperialistycznych. USA i An- 
gli. 
tego podporządkowania sobie 
gospodarki krajów gospodarczo 
zacofanych. 


korespon- | 


projektowi okupacji cudzoziem- | 


się | 


całego | 


gospodarczo zacofanych | 


zmierzających do całkaw!- j 


| (f BERLIN (PAP. Z Bonn 
|donoszą, że w drugim dniu de- 
baty nad układami wojennymi, 
| toczącej się w Bundestagu, — 
fala protestów przeciwko raty- 
| fikacji tych układów przyjęła o- 
gromny zasięg. Setki delegacji. 
które przybyły do Bonn, usiłują 
przedostać się przez kordon po- 
licyjny otaczający gmach Bun- 
destagu, by przedstawić depu- 
towanym żądanie odrzucenia u- 
kładów wojennych. W Hambur- 
|gu, w Norymberdze, w Essen. 
rw Kolonii i w innych miastach 
¡zachodnio - niemieckich odbyły 
| się masowe wiece przeciwko ra- 
|ityfikacji układów wojennych. 
| Dnia 4 bm. w godzinach wie- 
| czornych, rozwinęła się w Bonn 
przed gmachem Bundestagu 
| wielka demonstracja, w której 
uczestniczyły tysiące ludzi. Sil- 
|ne oddziały policyjne brutalnie 
|natarły na demonstrantów, usi- 
jłując rozproszyć ich. Wielu z 
nich odniosło rany. 
Mieszczański dziennik „Ful- 
dauer Zeitung* stwierdza, że 
fala demonstracji w Niemczeca 
zachodnich przeciwko układom 
wojennym przekracza wszelkie 
oczekiwania. Wielu deputowa- 
nych znajduje się pod wraże- 
niem powszechnych protestów 
i pod presją wyborców. 


Przeciwko ratyfikacji wojen- 
nych ukłądów z Benn i Paryża, 
narzucanych narodowi niemiec- 
kiemu przez imperialistów ame- 
rykańskich i rząd Adenauera. 
wypowiedziało się już wielu 
deputowanych do Bundestagu. 
m, in. dr Pfleiderer j Arthur 
Stegner (FDP), Thea Arnold 
(Centrum), Alfred TLoritz (bez- 
partyjny), Georg Stierle i dr 
Wenzel — deputowani z ramie- 
nia SPD. dr Heinemann, Keje- 
na Wessel į Hans Bodensteinar 
(Ogólnoniemiecka Partia Ludo- 


| wa). dr Etzel, (b. członek Partii | 
deputowany | 


Bawarskiej) oraz 
Sepp Partizinger (Partia Bawar- 
ska). 

Robotnicy wielu zakładów 
przemysłowych w Niemczech 
i zachodnich zapowiedzieli zorga- 
nizowanie straików ostrzegaw- 
czych, jeśli Bundestag kontynu- 
ować będzie debatę nad ratyfi- 
kacją układów wojennych. 

Robotnicy staiowni i walcow- 
ni w Brandenburgu zwrócili się 
do kierownictwa związku za- 
wodowego robotaików przemy- 
słu hutniczego, wchodzącego w 
skład zachodnio - niemieckich 
związków zawodowych (DGB), 
aby w godzinie niebezpieczeń- 
Istwa, jakie zagraża narodowi 
| niemieckiemu, wezwało wszyst- 


niemiecki walczy przeciw amerykańsko= 
hitlerowskim układom wojennym 


Masowe protesty i demonstracje w całych Niemczech 


kich robotników przemysłu hut« 
niczego w Niemczech zachod= 
nich do zorganizowania straj- 
ku, jako wyrazu protestu prze= 
ciwko układowi ogólnemu. 


W Niemieckiej Republice De- 
mokratycznej i w Niemczech 
zachodnich na licznych wiecach, 
zebraniach 1 demonstracjach 
społeczeństwo niemieckie wyra- 
ża protest i gotowość walki 
przeciwko próbom narzucenia 
narodowi niemieckiemu ukła- 
dów wojennych. 


Ukazujący się w Berlinie za- 
chodnim dziennik „Telegraf“, 
stwierdza, że partie rządzące po- 
| stanowiły nie zezwolić na za- 
| branie głosu w czasie debaty 
„deputowanym, którzy przypu- 
|szczalnie wypowiadać się będą 
| przeciwko układom". W ten spo- 
jsób Adenauer, zmuszając po- 
| słów opozycji do milczenia, chce 
| uzyskać  kom'eczną wiekszość 
dla dokonania ratyfikacji „u- 
kładu ogólnego“ i układu o ar- 
mii europejskiej. 

Jak wiadomo. w czasie pierw- 
szej debaty nad wnioskiem rzą- 
dowym w sprawie ustalenia ter- 
minu drugiego i trzeciego czy- 
tania układów, 30  deputowa- 
nych partii koalicyjnych glosos 
wało przeciwko wnioskowi. 


| () BERLIN (PAP). Jak już donosiliśmy, w Bundestagu 


i 


Debata ta, obliczona na trzy 
idni, doszła wreszcie do skutku 
po wywarciu przez Adenauera 
silnego nacisku na posłów więk- 
|szości rządowej, których znacz- 
ina część, wobec oburzenia mas 
ludowych, nie mogła przez dłuż- 
jszy czas zdecydować się na jej 
rozpoczęcie, 


Wniosek frakcji KPD o zdję- 
cie sprawy ratyfikacji z porząd- 
Iku dziennego został odrzucony 
głosami większości rządowej. Za 
wnioskiem tym głosowali prócz 
komunistów posłowie SPE 
członkowie Centrum i szereg 
niezależnych posłów. Przewod- 
iniczący Bundestagu Ehlers, po- 
wolując się na względy formal- 
ne, nie dopuścił w ogóle do gło- 
sowania nad wnioskiem posła 
bawarskiego  Loritza o odro- 
czenie debaty przynajmniej o ty- 
dzień. 


| uzasadniając wniosek KPD, za- 
żądał od Adenauera opubliko- 
wania tajnych klauzul układu 
między rządem bońskim a mo- 
carstwami zachodnimi. 


| Dlaczego 


zapytał poseł 
| Renner — mamy się tak spie- 
| szyć? Nie znając treści tajnych 
j klauzul, których istnienia nikt 
| nie może zaprzeczyć, nie może- 
my wysunąć nawet propozycji 
jw sprawie odpowiedniej zmia- 
ny układów, jakkolwiek np. 
parlamenty belgijski i holen- 
derski uważają taką zmianę za 
konieczną w imię interesów na- 
rodowych. Dlaczego ludność 
Niemiec zachodnich ma zaakcep- 
tować bez zastrzeżeń te hanieb- 
ne układy? Dlaczego mamy zło- 
żyć w ofierze bogu wojny mło- 
dzież niemiecką i zasoby na- 
szego kraju? Naród nasz pragnie 


Poseł komunistyczny Renner, | 


| pokoju i jedności. Chce on innej 


w Bonn rozpoczęła się w środę debata nad sprawą ratyfi- 
kacji układów wojennych z Bonn i Paryża. 


polityki, aniżeli ta, ktorą za- 
mierzacie prowadzić. 

Poseł Loritz zwrócił uwagę na 
fakt, że teksty sprawozdań ko- 
misyjnych są tak obszerne, iż 
posłowie nie mają czasu na na- 
jleżyte ich przestudiowanie, wo- 
bec czego konieczne jest odro- 
czenie debaty. 

Wobec nieuwzględnienia wnio- 
jsków posła Rennera i posła Lo- 
ritza, Bundestag wysżuchał na- 
stępnie sprawozdań posłów 
Puendera i Wahla z CDU w 
imieniu komisji spraw zagra- 
nicznych. 


Następnie przemawiał poseł 
Brandt, przedstawiciel prawico- 
wego kierownictwa SPD. Agen- 
cja ADN podkreśla, że jego re- 
ferat potwierdził fakt zasadni- 
czej zgody prawicowego kiero- 
wnietwą SPD na politykę koa- 
licji Adenauera. Oświadczył on 
m. in., że posłowie SPD i przed- 
stawicelele koalicji rządowej w 
komisji spraw zagranicznych 
są w zasadzie zgodni co do ko- 
nieczności wystawienia tzw. 
„armii europejskiej“ i co do 
tego, że należy zająć „wyraźne 
stanowisko wobec Wschodu“. 
Różnice zdań między prawico- 
|wym kierownictwem SPD a 
rządem Adenauera dotyczą jedy- 
nie sprawy „odpowiedniego 
miejsca“ imperialistycznego rzą- 
du zachodnio - niemieckiego w 
agresywnym bloku, montowa- 
nym przez mocarstwa zachod- 
nie. 

Po sprawozdaniach dyskusję 
rozpoczął poseł dr Henle (CDU). 
Zwrócił on w szczególności u- 
wagę na te zagadnienia, co do 
których panuje zgodność między 
stronnictwami rządowymi a pra- 
wicowym kierownictwem SFD. 

Poseł FDP baron von Rechen- 
berg dał do zrozumienia, że od- 


Adenauer potwierdza w Bundestagu 
przestępcze cele „układu ogólnego” 


iradzający się imperializm ra* 
chodnio niemiecki nie zado- 
| woli się na dalszą metę drugo- 
|rzędną pozycją u boku Wielkiej 
| Brytanii i Francji, lecz będzie 
domagał się pierwszeństwa we 
| „wspólnocie europejskiej". 

Z kolei zabrał głos sam Ade- 
'nauer. Podczas jego przemówie- 
nia słychać było wielokrotnie 
okrzyki protestu. Adenauer 
wzywał Bundestag do bezwa- 
runkowego zaaprobowania u- 
kładów wojennych. Nie jest rze- 
czą parlamentu — oznajmił m. 
in. Adenauer — badać przed- 
stawione mu układy z lupą w 
ręku. Przyznając, że układy z 
Bonn i Paryża wywołują coraz 
silniejszy sprzeciw mas ludo- 
wych, Adenauer apelował do 
prawicowego kierownictwa SPD, 
aby cofnęło również swoje for- 
malne zastrzeżenia przeciwko u- 
kładom. Ponadto uzasadniał on 
pilność wystawienia zachodnio- 
niemieckiej armii najemnej 
faktem, że imperialiści USA, 
Francji i Wielkiej Brytanii do- 
znali niepowodzeń w Korei, w 
Indochinach, w Burmie, na Fi: 
lipinach, na Malajach, w Iranie, 
w Afryce północnej j w Kenii. 

Szef rządu bońskiego — pod- 
kreśla agencja ADN — stwier- 
dził w ten sposób, że zachodnio= 
niemieckie wojska najemne mia- 
łyby być użyte w przyszłości 
przeciwko walczącym o swą 
woiność narodom krajów kolo- 
nialnych į zależnych i że bra- 
na jest pod uwagę ewentualność 
użycia oddziałów zachodnio - 
niemieckich w Korei. 
„Przemówienie Adenauera ob- 
fitowało w kłamstwa antyra- 
dzieckie i oszczerstwa pod ad- 
resem Niemieckiej Republiki 
Demokratycznej. Powtarzając 
tezy swoich protektorów amery- 
kańskich, Adenauer wystąpił 
raz jeszcze przeciwko układo- 
wi poczdamskiemu i ostrzegał 
przed ..powrotem do Poczdamu“, 

Debata trwa. 


- Duchowni Korei północnej i południowej 
wzywają wszystkich chrześcijan do walki 


przeciw amerykańskim ludobójcom 


(1) PEKIN (PAP). Jak donoszą 
z Phenjanu. w listopadzie odbył 
| się wiec protestacyjny działaczy 
religijnych Korei północnej i 
południowej przeciwko barba- 
rzyńskim zbrodniojn imperiali- 
stów amerykańskich, na któ- 
rym uchwalono następujący a- 
pel do wszystkich chrześcijan i 


działaczy religijnych wszyst- 
kich krajów. 
Na wstępie autorzy apelu 


stwierdzają, iż poczuwają się 
do obowiązku poinformowania 
działączy religijnych i chrze- 
ścijan całej kuli ziemskiej 
zbrodniacn, popełnianych przez 
najeźdźców amerykańskich w 
Korei. Jest to szczególnie Ko- 
nieczne — piszą oni — z uwagi 
na nowe fakty bestialstw, któ- 
re miały ostatnio miejsce i któ- 
re widzieliśmy na własne oczy. 

Dnia 23 września 1952 r., o 
godz. 4-tej po południu 6 dwu- 
motorowych bombowców ame- 
rykańskich przeprowadziło sy- 
stematyczne bombardowanie 
domu starców w prowincji 
Konwon, zrzucając nań prze- 
szło 40 bomb. Zginęło przeszło 
100 niewinnych ludzi, którzy 
| dzięki opiece rządu Koreań- 
skiej Republiki Ludowo-Demo- 
kratycznej spokojnie dożywali 
swych dni, Następnie 29 wrze- 
śnia w godzinach porannych 4 
bombowce i 8 odrzutowców lot- 
nictwa amerykańskiego doko- 
nało nalotu na sierociniec, po- 
łożony w podgórskiej miejsco- 
wości w prowincji północny 
Phenjan. 43 osoby zginęły, a 17 
| odniosło rany. 


Nie pierwsze to zbrodnie, po- 
pełnione przez Amerykanów w 
Korei. 

Masowe mordy, burzenie nie- 
wojskowych obiektów i zbrodnie 
wojsk USA na przejściowo oku- 
powanych przez nie terenach są 
jaskrawym dowodem, że Ame- 
rykanie popełniają zbrodnie nie 
przypadkowo, lecz systematycz- 
nie j planowo. 

Oto kilka przykładów. 

W gminie Mengi, w pow. 
Phadiu. żołnierze amerykańscy 
jzwiązali powrożami 135 dzieci. 
j starców i kobiet, 


przeszły czołgi. . Siepacze ame- 
rykańscy popełnili tę nieludzką 


zbrodnię z niesłychanym sa- 
dyzmem. 

W gminie Jenfun, powiat 
Hwandżu, prowincja Hwanhn, 


wrzucili ori do wrzącej wody 
dzieci w wieku od 3 do 12 lat. 

W powiecie Keczon, w pro- 
wincji poiudniowy Phenjan., 
Amerykanie zamordowali cię- 
żarną kobietę, tylko dlatego. 
że mąż jej należy do Partii 
Pracy. Amerykanie i lisynma- 
nowcy wydarli z łona matki 
9-miesięczny płód i stratowali 
go 

Obecnie wojska  amerykan - 
skie dokonują podobnych zbrod- 
niczych czynów na jeszcze szer- 
szą skalę. 

Wszystkim wiadomo. że Ame- 
rykanie. gwałcąc brutalnie kon- 
wencje międzynarodowe, pro- 


zrzucają na głowy  Koreańczy- 
ków śmiercionośne bakterie 
dżumy, cholery. tyfusu i innych 
chorób. Przystąpiłi oni otwar- 
cie do masowej zagłedy naszej 
ludności cywilnej i 
wali się tym samym jako 


kaci 


wrogowie całej ludzkości. 
Jakież sa gwarancje. że pn- 
twory imperialistyczne nie uży- 
ją przeciwko całej ludzkości 
broni bakteriologicznej, która 
dziś stosują przeciwko narodo- 
wi koreańskiemu? 
Działainość amerykańskich 
„obreńców* kultury  chrześci- 
jańskiej na tym sie nie kończy. 
Wojska amerykańskie w Ko- 
rei stosują broń chemiczną 
bomby napalmowe i bomby z 
gazami trującycni. 
Cały świat jest głęboko wstrzą- 
śnięty | oburzony krwawymi 
masakrami | mordami. dokony- 
wanymi przez Amerykanów na 
naszych bezbronnych jeńcach 
Wojska amerykańskie kontv- 
nuuja te zbrodnie i zniszczenia 
w tym celu. abv przedłużyć i 
rozszerzyć wojnę w Kore! Lek- 
ceważąc jednomyślac pragnie- 
nie narodu koreańskiego | mi- 
łujących pokój narodów wszyst- 


I 
1 
I 
t 


pozostawiając | kich krajów, przedstawiciel de- 


wadza wojnę bakteriologiczną i. 


zdemasko - | 


narodu koreańskiego j zaciekli | 


wania w sprawie rozejmu jed- 
nostronnie ogłosił przerwę w 
celu zerwania rokowań. Fakt 
ten dowodzi, że Amerykanie nie 
tylko nie zamierzają zaprzestać 
sprzecznego z przykazaniami 
boskimi przelewu krwi, lecz 
pragną jeszcze bardziej rozsze- 
rzyć wojnę koreańską. 

Amerykanie usiłują zamasko- 
wać swe zbrodnicze czyny świę- 
tym imieniem Jezusa Chrystusa 
i chrześcijaństwa. a jednocześ- 
nie bestialsko zamordowali w 
orzejściowo okupowanym Phen- 
Janie duszpasterza Jun Dia Ma- 
na, który był wiernv zasadom 
chrześcijaństwa. W m. Czun- 
czan, w prowincji Kaniton, A- 
merykanie zebrawszy przeszło 
30 tys. uciekinierów z Korei po- 
łudn*owej, oszukali ich obłudnie 
słowami: „Pan Bóg wskazuje 
wam drogę do zbawienia. idź- 
cie za nami wskazaną przez Pa- 
ina Boga drogą“. Takie były slo- 
wa. ale czyny były inne. 

Według z góry ustalonego pla- 
(nu bombowce amerykańskie, 
myśliwce i wojska lądowe zgła- 
jdziły wszystkich tych niewin- 
nych ludzi. 

Jeżeli nie chcecie, aby pachoł- 
kowie bankierów  amerykań- 
skich przemocą wtrącili was w 
piekło niesprawiedliwej wojny, 
|wys'ępujcie przeciwko nowej 
| wojnie. 

Liedezpieczeństwo zawisło nad 
| nami. 

Powstańcie do walki o zapo- 
bieżenie nowej wojnie! 
| Powstańcie, jak jeden mąż, 
| przeciwko wajne, aby psalmy 
„wasze nie były przerywane sal- 
wami xarabinów maszynowych 
lotnictwa amerykańvkiego! 

Niechaj skcńczy się wojna w 
Korei. niechaj cpuszczą ziemią 
koreańską wszystkie obce woj- 
ska! 

Apel podnisało 63 duchow= 
nych z Korgi pgolnocnej 1 połud- 
niowej, miedzy innym; glowa 
centralnej wspólnoty Związku 
; Chrześcijan Korei północnej 
Kan Jan Uk i głowa centralnej 
| wspólnoty Demokratycznego 
Związku Chrześcijan w Korel 


'wszystkich na drodze, po której |legacji „wojsk ONZ“ na roko- |południowej Kim Czan Lun. 
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TRYBUNA LUDU 


Z dyskusti na II Ogólnopolskim 
Kongresie Obrońców Pokofu 


JADWIGA WIERZEIAŃSKA, 
nauczycielka z Krakowa: 


Należe do pokolenia. które 
przeżyło dwie wojny. pierwszą 
i drugz wojnę światową. Pierw- 
sza wnjna rzuciła cień na naj- 
wcześniejsze lata naszej młodo- 
ści. Druga wojna zniszczyła 
życia wielu z nas, a niosła za- 


giadę całemu narodowi polskie- | najgroźniejszej ı najbardziej wy- | 


Za- | 


Wiemy kto nas ocalił. 
wdzieczamy to Związkowi Ra- 
dzieckiemu. jego bohaterskiej 
armii. która ocaliła nas od tej 
zagłady. Ocaleni od zagłady. 
wsparci pomocą Związku Ra- 


mu. 


dzieckiego staneliśmy do poko- | 


jowej pracy. 

Młodzież nasza wie dzisłaj po 
co żyje. jakie ma zadania do 
spełnienia. 

Młodzież nasza wyrasta w o- 
parclu o przykład i pomoc mło- 
dzieży radzieckiej, wyrasta na 
świadomych bojowników wal- 
ki o pokój, na świadomych bo- 
jowników socjalizmu, świado- 
mych bojowników pokoju. 


Prof. dr 
EUGENIUSZ KODEJSZKO, 
przewodniczący ZG Polskiego 

Towarzystwa Lekarskiego: 


Nie ma właściwie ani jednej 
dziedziny medycyny,  gdzieby 


ltak wytrwale i stale hroni swą 


się nie uzewnętrzniły zgubne | 
wpływy wojny. Lekarz, który | 
z racji swego zawodu tak szcze- | 
gólnie blisko i bezpośrednio jest | 
wciągnięty we wszelkie potwor- | 
ne skutki wojny nie może stać 
na uboczu wobec groźby roz- 
pętania nowej pożogi wojennej. 


Zapobiec wojnie. podobnie jak 


. 


niszczającej chorobie — oto cel. 
który przyświeca wszystkim 
członkom Służby Zdrowia. W. 
tvm celu stają oni obok innych 
pestępowych ludzi w zgodnym 
1 zwartym szeregu obrońców 
pokoju. Tego pokoju. którego : 
konsekwentną polityką Rząd 
Polski Ludowej. 


my, 


Ks. prof. STANISŁAW HUET, 


prodziekan Wydziału Teologii 
Katolickiej 
Uniwersytetu Warszawskiego: 


Na Kongresie Narodów w O- 
bronie Pokoju znajdą się rów- 
nież katolicy, których nie brak 
w szeregach światowego ruchu 
obrońców pokoju. Sprawa u- 
trzymania zagrożonego pokoju 
jest sprawą całej ludzkości, jest 


najważniejszym zadaniem nasze- 
go pokolenia. Jest to wspólna 
sprawa wszystkich ludzi dobrej 
woli na całym świecie. 


Rozbudowa naszego kraju. za- 
gospodarowanie Ziem Zachod- 
nich i pogłębienie ich wiezi z 
Macierzą. rozwój i umacnianie 
Sił naszej Ojczyzny stanowią 
wspólne cele 
ków. niezależnie od różnie świa- 


' tepoglądowych. 


Wokół tych bezspornych celów 


|skup'liśmy się wszyscy we Fron- 
cie Narodowym pod kierownic- 


twem Prezesa Rady Ministrów 
Bolesława Bieruta i Rządu Pol- 


,skiej Rzeczypospolitej Ludowej. 


My, katolicy polscy, pragnie- 
by katolicy całego świata 
przyczynili się ze wszystkich 
swoich sił do zwycięstwa spra- 
wy pokoju, która jest dziś naj- 
istotniejszą sprawą całej ludz- 
kości. 

I dlatego zwracam się z gorą- 
cym apelem do wszystkich kato- 
lików na zachodzie Europy, by 
wzięli jak najliczniejszy udział 
w Kongresie Wiedeńskim 
wnieśli jak największy wkład w 
jego wielkie dzieło, 


Gdyński Komitet Frontu Narodowego 


przy pracy 


(KORESPONDENCJA WŁASNA „TRYBUNY LUDU") 


YZwycięstwo wyborcze zapo- 
czątkowało walkę o wcielenie 
w życie Programu Frontu Na- 
rodowego, walkę o dalszy roz- 
wój naszej Ojczyzny. Pod tym 
hasłem kontynuują pracę liczne 
Komitety Frontu Narodowego, 
których działalność trwa i roz- 
wija się nadal. Mnożąc i za- 
cieśniając serdeczne więzy, ja- 
kie je połączyły z szerokimi 
masami w okresie przedwybor- 
czym, Komitety Frontu Naro- 
dowego umacniają wielki doro- 
bek akcji wyborczej. 


Tak właśnie rozumie swoje 
zadania Miejski Komitet Fron- 
tu Narodowego w Gdyni, który 
bezpośrednio po wyborach przy- 
stąpił do dalszej pracy, mobili- 
zując społeczeństwo do walki o 
realizację Programu Wyborcze- 
£o. 

Dla sprawniejszego funkcjo- 
nowania zostały w komitecie 
wyłonione cztery sekcje: orga- 
nizacyjna, propagandowa, finan- 
sowo-gospodarcza oraz komisja 
wniosków i zażaleń. W okre- 
sie powyborczym w 40 komite- 
tach obwodowych (na 46 istnie- 
jących) zostały już przeprowa- 
“dzone przy licznym udziale 


Nowy 


mieszkańców zebrania, na któ- 
rych wygłoszone zostały refera- 
ty sprawozdawcze oraz odczy- 
ty w związku z 
przyjaźni, mówiące o osiągnię- 
ciach Związku Radzieckiego, je- 
go pomocy w odbudowie i roz- 
budowie Polski i jego wkła- 
dzie w dzieło utrwalenia poko- 
ju. 

Zadaniem, które Komitet 
Frontu Narodowego w Gdyni 
postawił przed sobą w pierwszej 
kolejności, jest załatwianie za- | 
żaleń, które wpłynęły do ko- 
mitetu od mieszkańców. 

Dużą pomoc w zalatwianiu 
tych spraw okazuje Komitet 
Miejski PZPR. | 

Ogółem wpłynęły do MK FN 
w Gdyni 1034 wnioski j za- 
żalenia, z czego duża część doty- 
czy spraw bytowych mieszkań- 
ców. Dotychczas załatwiono 350 
spraw, a pozostałe zostaną za- 
łatwione w ciągu 15 najbliż- 
szych dni, co postanowiono ne 
plenarnym posiedzeniu MK FN 
w końcu listopada. Pomoc praw- 
ną w załatwianiu skarg ludno- 
ści zadeklarował komitetowi 
zespół adwokacki w Gdyni. i 

Ostatnio MK FN w Gdyni za- | 


system 


początkował nową formę propa- 
gandy poglądowej, polegającą 
na ogłaszaniu na tablicach, wy- 


wyników osiągnięć poszczegól- 


zawodnictwie w  oszczędzaniu 
surowca, podnoszeniu wydajno- 
ści pracy i jakości produkcji. 
Gdyńscy plastycy przyrzekli ko- 
mitetowi pomoc w estetycznym 
wykonaniu tych tablic. 


W ten sposób będą na kon- 
kretnych przykładach populary- 
zowane hasła. Frontu Narodo- 
wego. 


Jednocześnie gdyński Komitet 
Frontu Narodowego  przygoto- 


iwuje się do uruchomienia ka- 


dry agitatorów, którzy wyróż- 
nili się w akcji przedwyborczej 
w naszym województwie. 


W perspektywie dalszych pla- 


nów komitetu znajduje się or- 


ganizowanie wycieczek środowi- 
skowych jak np. rybaków do 
górników, albo stoczniowców do 
hutników, aby poznawać 


wielką rodzinę ludzi pracy w 
Polsce. 


(8. k) 


plac 


dla sprzedawców GS 


Od 1 listopada w całym kra- 
ju wprowadzono nowy system 
płac dla sprzedawców w skie- 
pach gminnych spółdzielni. 

A jak wyg'ądał stary? Nov- 
malna, niezależna od zwiększo- 


rych czy zmniejszonych obro- | 


tów pensja i premia za ewen- 
tuaine przekroczenie planu 
sprzedaży 

Nowy, prowizyjny system. za- 
leżv od obrotów. W zależności 
też od tego. jakiego rodzaju jest 


sklep, od'tego jak jest położo- | 


ny. czy ma silne zaplecze go- 
spodlarcze, dogodne położenie 
komunikacyjne lub nie, ustalo- 
no stawki prowizyjne. Stawki 
te określaja wysokość procen- 
tu. jaki sprzedawca otrzyma za 
swą pracę od sumy miesęcz- 
nego obrotu, Wynagrodzenie to 
nie jest zresztą ostateczne, Je- 
$li bowiem zostanie wykonane 
lub przekroczona zaplanowane 
suma obrotu miesięcznego. 
sprzedawca otrzymuje ponadto 
10 procent od wynagrodzenie 
normalnego. 

Aby zapewnić pewne mini- 
mum pracownikom tych skle- 
pów. kióre znajdują się w wy- 
jątkowo niedogodnym położeniu 
i w pewnych okresach mogo 


be: własnej winy osiąznąć bar-. 


dzo niske obroty, odstąpiono 


od reguły ustalając w tycn wy-` 


padkach tale miesięczne pen- 
sje pracownicze. 

Czy nowv prowizyjny system 
płac jest lepszy od poprzednie- 
go? Bezwzględnie tax Podncs, 
wydajność pracy aparatu GS 
zmusza sprzedawców do wię:- 
szej inicjatywy. 
stawy lepszego zaopatrzenia w“ 
d'igki hbezpośredniemu 
resowaniu pracowników skle- 
pewych wysokością obrotów 
Je:t lepszy, bo likwiduje prze 
rosty personalne, zmniejsza 
leść etatów do potrzeb recizy* 


i 


wistych i pozwała zavodni’ 
część sklepowych w innych 
dziedzinach naszej gospodar'i 


Lepszy, bo przyczynia sie do: 
rentowności sklepów. ożywia 
wreszcie handel straganowy i 
razwożny Handel ten organi- 


zowany najczęściej w nędzie: c 
i po godzinach normaine; pra- 
cv. niemało kłopctu sprawia’ 
spółdzie' niom. Ograniczony fun- 
dusz płac stwarzał 
przy wypłacaniu dodatkowegu 
wynagrodzenia tym właśnie. 
którzy zajęci byli przy handiu 
straganowym i rozwożnym 


Lepsze zarobki 


Zairzyjmy 
widiów. sprawdźmy na miejscu, 
w lerene jak przedstawia się 
nowy system płac. Czy dzięki 
niemu zaszły już pewne zmia- 
ny w pracy sklepów GS i ja- 
kie zmiany? Zajrzyjmy do pow. 
Sierpc w woj. warszawskim, 


zaiafe- 


trudność 


do jednego z po- | 


czasowych, które są wyn'siem 
|dobrej pracy. Niewątpliwie je- 


stwarza pod- 


ri 


| rzymywali 


Sklepowi doskonale już sa po- | 
informowani o nowym syszemie 
płac. Wszyscy niemal doktadnie 
sobie obliczyli  przewidzia- 
ne przyszłe zarobki, porów- 
nali pierwsze nowe pobo; 
ze starymi. Część sxlepowych. / 
a mianowicie ci, którzy nie- | 
zbyt wiele starań wkładali w 
swą pracę (bo pensja i tak; 
„szła*) rozczarowali się. Zaro- | 
bili mniej. Doszli więc do 
przekonania, że chcąc czy nie 
chcąc, trzeba włożyć więcej 
inicjatywy dla zwiększenia ob- 
rotów. Siedzieć jedynie w skle- | 
nie j sprzedawać — to mało, 
trzeba umieć sprzedawać i sta- 
rać się o większy asortyment 
towarów, o lepsze zaopatrzenie 
wai. 

Dla dobrych jednak skiepo- 
wych zarobki okazały się więk- 
sze. niż poprzednio. Oto na 
przykład sprzedawca w skle- 
pie tekstylno - odzieżowym w 
Zerominie dotychczas zarabiał 
średnio 467 zł, a obecnie osią- 


snął 770 zł, Dwoje ludzi w 
sklepie spożywczym w Kozie- 
brodach — 1.5850 zł, zamiast 
1.100, a sklepowa z Łukomia ' 


540 zł zamiast 460, Więcej za- 
robili sprzedawcy sklepów w 
Cozdowie, w Mochowie, Racią- 
żu i wielu, wielu innych. 
I to przy obrotach dotych- 


| 
nak nowy system płac obroty | 
je zwiększy jeszcze bardziej 
Nikt inny, tysko sami s«iepowi, 
będą w tym zainteresowani. 


Kurs na zaspatrzenie 


Najbardziej zalatanymi ludź- ` 
mi w snółacielniach są teraz: 
s.erownicy zaopatrzen.a. Szcze- ` 
gólnie ci którzy przyzwyczaili 
się da nieregularnega dostar- 
czanią towaru do sklepów. do, 


orzywożenią tego. co popadło | 
Fewnej kategorii sklepowych 
było to bez różnicy -—— z to- 


warem i bez towaru pensje o 


Nowy system płać z gruntu 
znienił dawne stancewisko kie- 
sown ków zapoatczenia 

Burzliwe gorące było zebra 
ve pracowników GS- w Białv- 
szewie Ostro krytykowali kie- 
cownika zaopatrzenia za jego | 
n'eróbstwo,. niedbanie o odległe 
filie, niereguiarne dostawy to- 
waru. całkowily brak znajomo- 
ści potrzeb terenu. Jego m, in. 
winą było to, że mało atrak- 
cyjne skleny GS w Białyszew.e 
osiągały zbyt niskie obroty 
Gminna Rada Spółdzieicza 
zwolniła opieszałego k.erownika 
zaepatrzenia. Od nowego 
sprzedawcy sklepowi kategory- 
cznie zażądali: 

Musicie utrzymywać jak 
najściślejszy kontakt z nami. 
Bo my najlepiei wiemy. co 


my zażądamy 


chłopi chętnie kupują. I będzie- | 


cie dostarczali w miarę możłi- 
wości te towary, których 
To podniesie za- 
utanie chłopów do naszej spół- 
dzielni — od waszej pracy za- 


leża į nasze zarobki 
Żądania sypią sie zewsząd. 
Sprzedawczyni sklepu z mate- 


riała:ni piśmiennym: w Raciążu. 
sicdząca przedtem cicho. alar- 
muje o kredki j kolorowe ołów- 
ki (bo to lepiej „idzie”), inni 
żądają większej ilości obuwia. 
konfekcji. To m. in. także za- 
decydowało, że kierownik han- 
dlowy PZGS w S'erpcu nie po- 


przestał na oficjalnych roz- 
dzieinikach Postarał się o to,. 
by z innych PZGS-ów skupić 


pewne remanenty, które tam 
nie szły, a potrzebne były w 
pow. sierpeckim. 


I estetyka decyduje 


Nowy system płac naprawia 
również te braki, jakie cd dłuż- 
szego czasu dość trudno było 
ze spółdzielczości wyplenić. 

Oto jest w Siawęcinie sklep 
z towarami m.eszanymi. Praco- 
wały w nim 2 osoby. Obroty 
były stosunkowo niewielkie — 
73 tys. zł miesięcznie, W sąsied- 
nim zaś Żurominie sklep z 
l-osobowaą cbsadą osiągał obro- 
ty do 90 tys. zł. Przy nowym 


systemie okazało się. że jeden | 


sprzedawca w Żurominie zaro- 
bi więcej, niż dwójka w Sławę- 
cinie W wyniku tego jeden ze 
sprzedawców poszukał już sobie 
innej pracy. Ten, który pozostaje 
w skiepie będzie się mógł wy- 
w ązać z zadań i-osiągnie wyż- 
zv zarobek. 

Nowy system płac wpłynął 
również bardzo dobrze na wy- 
giad wnętrz sklepów spółdzie]- 
czych. 

W sklepie tekstylnym w Ra- 
«iążu jest obecnie niezwykle 
czysto, schludnie, estetycznie. 
Na półkach ułożone ze smakiem 
beie materiału, już z daleka wi- 
doczne kartki z cenami, 


— Trzeba się starać — mówi 
kierown.k sklepu tow. Wa- 
wrowski — Do kupna można 


zachęcić estetyką, wyłożeniem 
w widocznym miejscu posiada- 
nych na składzie towarów. Od 
czasu, kiedy na to zwracamy 
szczególną uwagę, zwiększyły 
się nam obroty. A na obrotach 
zależy nam bardzo. Z tego też 
wzgledu każdy z nas chętnie 
wybiera sie w niedzielę na wieś. 
Ładujemy materiały na wóz i 
jazda. Chłop: wiele kupują 
z tego. co im przywozimy. 

W ten sposób nowy system 
płac wpływa na ulepszenie sy- 
stemu pracy. a przede wszyst- 
kim na sprawniejsze i jeszcze 
lepsze zaopatrzenie wsi. 

(ar) 


wszystkich Pola- | 


się | 
wzajemnie, by zbliżyć do siebie 


| 


| 5 grudnia 1936 roku nadzwy- 
jczajny VIII Zjazd Rad uchwalił 
! nową Konstytucję ZSRR. Kon- 
|stytucję tę narody radzieckie, 
| dając wyraz umiłowaniu i czci 
ldla jej twórcy towarzysza 
'Stallna, wielkiego nauczyciela i 
|wodza mas pracujących, nazwa- 
ły Konstytucją  Stalinowską. 
‘Dzień uchwalenia Konstytucji 
| jest w Związku Radzieckim o- 
| gólnonarodowym Świętem. 
Konstytucja radziecka, w któ- 
¡rej znalazły wyraz socjalistycz- 
| ne przeobrażenia dokonane w 
ZSRR pod kierownictwem par- 
| tii Lenina - Stalina, jest gwiaz- 
|dą przewodnią w walce o bu- 
|dowę socjalizmu w krajach de- 
mokracji ludowej, w których 
lud ujął władzę w swe ręce, za- 
|grzewa narody ujarzmione do 
walki o zrzucenie kajdan kapi- 
|talistyczno - obszarniczego uci- 
sku i wyzysku oraz pęt impe- 
rialistycznej niewoli kolonialnej. 
tuchą i nadzieją dla milio- 
nów stały się słowa towarzysza 
Stalina o Konstytucji radziec- 


| uchwaleniem: 


| czący, że to, o czym marzyły i 
| nadal marzą miliony uczciwych 
| ludzi w krajach  kapitalistycz- 
| nych — zostało już zrealizowane 
|w ZSRR. 

| Będzie to dokument świad- 
| ezący, że to, co zostało urzeczy- 
| wistnione w ZSRR, może być w 
|zupełności urzeczywistnione ró- 
|wnież w innych krajach“, 

I dlatego dzień 5 grudnia, 
dzień uchwalenia Konstytucji 
Stalinowskiej jest nić tylko 
i świętem narodów radzieckich, 
i lecz świętem mas pracujących, 
ludzi postępu i pokoju na całym 
świecie. 
| $ 
| Konstytucja Stalinowska od- 


Miesiącem | wieszonych na ulicach miasta, zwierciedliła i usankcjonowała 


| fakt, że w kraju -radzieckim 


|nych zakładów pracy we współ- władza należy do mas pracują- 


cych miast i wsi, że niepodziel- 
lnie panującą formą produkcji 
| zarówno w mieście, jak i na wsi 
jest produkcja socjalistyczna, że 
| zrodził się i rozwinął nowy typ 
| handlu — handlu radzieckiego. 
Odzwierciedliła ona fakt całko- 
witego zwycięstwa socjalizmu 
we wszystkich dziedzinach go- 
spodarki narodowej. 
Konstytucja Stalinowska od- 
|zwierciedliła i usankcjonowała 


został raz na zawsze unicestwio- 
ny i zlikwidowany wyzysk czło- 
wieka przez człowieka, że stwo- 
jrzona zostałą nowa socjalistycz- 
na ekonomika, „która nie zna 
kryzysów ani bezrobocia, nie zna 
nędzy ani ruiny i daje obywa- 


i 


kiej, wypowiedziane przed jej| 


| „Bedzie to dokument świad- | 


fakt, że w Związku Radzieckim | 


Jednym z oddziałów stanowtących „wąskie gardło" 
była odlewnia metali kolorowych. Dzięki zastosowaniu wielu usprawnień w zakresie 
mechanizacji w transporcie produkcja odlewni znacznie wzrosła. Na zdjęciu uczestnicy jednej 
z narad produkcyjnych załogi odlewni metali kolorowych przy omawianiu pomysłów usprawnień 


telom całkowitą możność dostat- 
niego i kulturalnego życia“. 
(Stalin). 

Na gruncie Konstytucji Stali- 
nowskiej dokonują się w Związ- 
ku Radzieckim dalsze głębokie 
|przeobrażenia. Naród radziecki 
| wkroczył na drogę stopniowego 
przechodzenia od socjalizmu do 
| komunizmu. Drogę tę oświetla 
narodom ZSRR genialna praca 
|towarzysza Stalina „Ekonomicz- 
'ne problemy socjalizmu w 
i ZSRR“. Tezy 1 wnioski sfor- 
'mułowane przez towarzysza 
Stalina w tej pracy są niero- 
zerwalnie związane z głównymi 
zadaniami budownictwa komu- 
nistycznego w ZSRR. 

W pracy tej towarzysz Sta- 
jlin po raz pierwszy w literatu- 
rze marksistowskiej sformuło- 
wał podstawowe prawo Socja- 
lizmu, którym jest „zapewnienie 
maksymalnege zaspokojenia 
stale rosnących materialnych i 
kulturalnych potrzeb całego 
| społeczeństwa w drodze nie- 
przerwanego wzrostu i dosko- 
nalenia produkcji socjalistycz- 
nej na bazie najwyższej techni- 
ki“. 

Wymowny obraz wszechstron- 
nej realizacji tego prawa, osią- 
gnięć w budowie komunizmu, 
które zdumiały świat, pokazał 
XIX Zjazd KPZR. W każdej 
dziedzinie życia — w przemy- 
śle i rolnictwie, w oświacie i 
kulturze, w nauce i sztuce, w 
zaspokajaniu potrzeb material- 
nych obywateli — Związek Ra- 
dziecki posuwa się naprzód 
siedmiomilowymi krokami. 

W oparciu o Konstytucję Sta- 
linowską, nastąpił dalszy roz- 
wój i umacnianie się państwa 
radzieckiego. Doświadczenie 
drugiej wojny Światowej poka- 
zało, że radziecki ustrój społe- 
czny i państwowy okazał się 
najmocniejszym, najżywotniej- 
szym i najtrwalszym ustrojem 
na świecie. 

Zdradziecki najazd faszystow- 
skich hord zahamował rozwój 
przemysłu radzieckiego w przy- 
bliżeniu o dwie pięciolatki. A- 
le rachuby imperialistów ame- 
rykańskich i angielskich, ra- 
chuby Trumanów i Churchill- 
ów ną wykrwawienie Związku 
Radzieckiego, na to, że osłabio- 
ny wojną i zmaganiami sam 
ną sam z całą potęgą hitlerow- 
| ską. stanie się ich łupem, po- 
niosły kompletne fiasko. Z woj- 
ny tej obóz socjalizmu wyszedł 
silniejszy i bardziej zwarty niż 


kiedykolwiek. 
Lata wojny pokazały siłę ma- 
|terialną ZSRR, niewzruszoną 


jedność narodów radzieckich i 
trwałość zespolenia wszystkich 


Robotnik Jan Szkopiak z od- 
| działu barwników azowych w 
zakładach chemicznych „Boru - 
tə" uległ kilka tygodni temu 
lekkiemu zatruciu. Okazało się, 
że podczas ogrzewania kadzi u- 
latniały się gazy. W karcie wy- 
padków bezpieczeństwa i higie- 
ny pracy (BHP) zarejestrowano: 
przyczyna—brak wyciągów przy 
kadzi. A dalej był słuszny i lo- 
giczny wniosek: trzeba urucho- 
mié wyciągi. I na wyciągnię- 
ciu wniosku, jak dotychczas... 
poprzestano. 

W innej karcie wypadkowej 
czytarmy: Roman Gwizdak ur. 
w 1932 r. — silne skaleczenie rę- 
ki na skutek chwycenia części 
urządzenia, będącego w ruchu. 
W rubryce przyczyn 
zanotowano:... lekkomyślność. A 


| my dodamy — brak instruktażu 
|i szkolenia, zwłaszcza mb- 
dych robotników. którzy nie- 


dawno przyszli do zakładu i nie 
| znają aparatury i procesów pro- 
| dukcyjnych. 

Sygnałów mówiących o tym. 
że w zakładach chemicznych 


nieść na wyższy poziom bez- 
pieczeństwo i higienę pra- 
jcy i zorganizować systema- 
tyczne szkolenie w tej dzie- 
dzinie, było wiele. Można je 
było wyczytać przeglądając 
statystykę wypadków.  Moż- 
na je było wielokrotnie 
szeć, gdyż robotnicy z „Nitro- 
związków“ dobijają się od sze- 
regu miesięcy o naprawę 
szkodzonych wentylatorów, a 
zmiana zatrudniona w oddziale 
„Benzydyny”* przestała już 
wierzyć, że wadliwie umiesz - 
czony kanał Ściekowy. który 


zanieczyszcza oparami gazów iej | 


„oddział — zostanie  kiedykol - 
| wiek przebudowany. 

| Można powiedzieć. że sprawa 
EA i higieny pracy 
w „Borucie* ma już swoją złą 
l tradycję Od 1945 roku było 


wypadku ; 


„Boruja* w Zgierzu trzeba pod- | 


usły- | 


u- : 


Sprawa BHP — to s 


w Zakładach Mechanicznych 


ludzi “radzieckich robotni- 
ków, chłopów, inteligencji — 
60 narodów i narodowości wo- 
kół partii Lenina-Stalina. 
Żołnierz radziecki, kierowany 
genialną strategią stalinowską, 
potężnymi uderzeniami nie tyl- 
ko wyparł gadzinę faszystowską 
ze swojej ojczyzny, ale przy- 
niósł wolność narodom Euro- 
py i Azji, 


lone narody demokracji ludo- 
wej tworzą wraz ze Związkiem 
Radzieckim i pod jego przewo- 
dem wielki i potężny obóz so- 
cjalizmu i pokoju. 

„przedstawiciele 
partii mówił 
Stalin na XIX Zjeździe KPZR 
— pełni zachwytu dła odwagi 
i sukcesów naszei partii, nadali 
jej miano „brygady  sziturmo- 
wej“ światowego ruchu rewo- 
lucyjnego i robotniczego. 
rażali oni przez to nadzieję, że 
sukcesy „brygady szturmowej” 


bratnich 


pod jarzmem kanitalizmu, Są- 


kresie drugiej wojny 


rozgromiwszy niemiecką 
pońską tyranię  faszystowską, 
wybawił narody Europy i Azji 
od groźby niewoli faszystow- 
skiej". 
Dzięki konsekwentnemu u- 
rzeczywistnianiu zasad demo- 
kratyzmu socjalistycznego, sta- 
nowiących podstawę Konstytu- 
cji Stalinowskiej, w 
powojennym jeszcze bardziej u- 
mocniło się państwo radzieckie. 
Jeszcze bardziej rozwinęła się i 
wzmogła podstawowa funkcja 
państwa radzieckiego — funk- 
cja pracy gospodarczo - orga- 
nizacyjnej i kulturalno wy- 
chowawczej. Z ogromną rado- 


dzie pracy, ludzie walczący o 
postęp i pokój na całym świe- 
cie słów referatu tow. Malen- 
kowa: „Jeśli idzie o roczny 
przyrost produkcji najważniej- 
szych gałęzi przemysłu, to przy- 
padają ną ostatnie lata znacznie 
większe rozmiary tego przyro- 
stu niż na okres przedwojenny". 

Rozmiary produkcji przemy- 
słowej ZSRR wzrosły w ciągu 
trzydziestu pięciu lat władzy 
radzieckiej — 39-kroinie. 

Ten kolosalny wzrost produk- 
cji prowadzi do nieustannego 
wzrostu dobrobytu obywatel, 
którzy dzięki systematycznie 
przeprowadzanym obniżkom cen 
(5 razy w okresie powojennym) 
mogą coraz pełniej zaspokajać 
swe potrzeby materialne i kul- 
turalne. Oto perspektywa i przy- 


Mała mechrnizarca pomaga w walce o wzrost produkcji 


„Ursus“ 
małej 


Foto CAF — Nowosielski 


prawa 


wśród których był i 
również i nasz naród. Wyzwo-; 


towarzysz 


Wy- 


ulżą sytuacji narodów jęczących i 


dzę, że nasza partia nie zawio-, 
dła tych nadziei, zwłaszcza w o-i 
świato- 
wej, kiedy Związek Radziceki,. 
i ja- 


okresie | 


ścią i wzruszeniem słuchali lu-; 


Konstytucja narodu, który buduje komunizm 


szłość nowych brygad szturmo- 
wych, krajów ludowo - demo- 
kratycznych, które na obsza- 
rze od Chin i Korei, do Czecho- 
słowacji i Węgier — wzorując 
sie na ZSRR. w  przyja”ni z 
ZSRR i przy pomocy ZSRR bu 
dują socjalizm. 


| = 


Właściwościa Konstytucji Sta 
linowskiej jest. że nie ograni- 
cza się ona. iax to jest w nak 
i bardziej nawet  demokratvcz 
nych konstytucjach  burżuazyj 
inych. do stwierdzenia fermal- 
nych praw obywateli. lecz prze- 
nosi punkt cieżkości na sorawe 
zagwarantowania tych praw. na 
sprawę ich realizacji. 


Konstytucia radziecka. głosza”; 


'równość praw wszystkich oby- 


wateli. zabezpieczyła te prawa, 


przez to. że zlikwidowana z9 


ników, władza klas 
lionów ludzi pracv, gnębiły į u- 
ciskały narody słabe i zacofa- 
ine. rozpalały nacionalizm i wä- 
'śnie narodowe. Nie może bo- 
wiem być równości praw w pań- 
stwie, gdzie rządzi 
gdzie konstytucje stoją na grun 
cie podstawowej zasady ustro- 
ju kapitałistycznego — ochrony 
'kapitalistycznej własności środ- 
ków produkcji. gdzie 
mają za zadanie ukryć istotne 
cechy ustroju "apitalistvcznego 
opartego na iaskrawej nierów- 
ności społecznej i na wyzysku. 
W państwach tych z praw i 
wolności korzystaia w rzeczy- 
wistości tylko burżuazia i 0b- 
szarnictwo. podczas gdy ogro- 
mna większość narodu — kla- 
isa robotnicza i nracujące chłop- 
„stwo — pozbawiona jest wszel- 
j kich praw, a za żądanie ich 
| najlepsi przedstawiciele ludu 
isą gnębieni i 

|pozbawiani pracy. osadzani 


na 


jlata całe do więzień i obozów: 


| koncentracyjnych. Tak dzieje 
lisie obecnie w rzekomo .demo- 
|kratycznych"* Stanach  Zjedno- 
i czonych, gdzie panoszy się a- 
, merykańskie gestapo — FRI i 
|osławiona komis» do badań 
działalności antyamerykańskiej. 
tak jest w Hiszpanii i Grecji, w 
 titowskiej Jugosławii, we Fran- 
cji i wszystkich innych krajach 
kapitalistycznych. 

„Obecnie z liberalizmu 
stwierdza towarzysz Stalin — 
nie pozostało ani śladu. Nie ma 
już tak zwanej „wolności jed- 
nostki* — prawa jednostki przy- 
znawane są obecnie tylko tym, 
którzy posiadają kapitał, a 
wszyscy pozostali obywatele u- 
ważani są za surowy materiał 
ludzki, zdatny jedynie do wy- 
zysku. Zdeptana została zasada 
równości praw ludzi i narodów, 
zastąpiono ją zasadą pełni praw 
wyzyskującej mniejszości 1 po- 
zbawienia wszelkich praw wy- 
zyskiwanej wiekszości obywa- 
teli“. 

Pełne zabezpieczenle zarówno 
w ustawodawstwie, jak i w rze- 
czywistości radzieckiej mają 
wszystkie prawa i wolności 
głoszone przez Konstytucje ra- 
dziecka. 

W miarę rozwoju gospodarki 
narodowej i zwiększenia do- 
chodu narodowego. w miarę 
wzrostu wydajności pracy i po- 
stępów na drodze budownic- 
twa komunistycznego. sukcesy 
narodów radzieckich stają się co_ 
raz szersze i powszechniejsze. 

Nowym. wielkim krokiem na- 


przód Związku Radzieckiego od | 


socjalizmu do komunizmu jest 
realizacja — © myśl wytycz- 
nych XIX Zjazdu KPZR — pią- 
tego planu niecioletniego. który 
narody radzieckie urzeczywist- 
niają pod sztandarem Konsty- 
tucji Stalinowskiej. 


* 
Naród polski był gnębiony i 


uciskany w ciągu 20 lat okresu 
"międzywojennego przez rządy 


nie 


(Z doświadczeń zakładów przemysłu chemicznego) 


tu 14 inspekcji społecznej o- 
chrony pracy, wydano łącznie 
pizeszło 255 zarządzeń. 

A tymczasem... zlikwidowa - 
nie niedociągnięć w zakresie 
BHP idzie opornie i wlecze się 
w żółwim tempie. Na 255 za- 
rządzeń inspekcji wykonano tyl- 
ko 84, W dalszym  cią- 
gu rosną i pęcznieją 
tory od instrukcji, protokółów 
1 wytycznych A wyniki są 
jak dotąd za małe, stanowczo 
za małe. 

Przejdźmy do hal produkcyj- 
nych. 


Walka z pozostałościami 
kapitalizmu 


Oddział „Wariaminy”, 
iden z dawnych oddziałów pro- 
,dukcyjnych, który określa się, 
jako „stare barwniki“. Pochyle- 
ini pad kadziami robotnicy śle- 
„dzą przebiegający proces che- 
| Miezny. W powietrzu unosi się 
| specyficzny zapach gazów, za 


i wentylacji. 

: Kiedy robimy kilka kroków 
naprzód, dosięga nas jakiś głos: 
„Uwaga. ostrożnie!“ Okazuje się, 
,że tuż nad nami znajduje się 
niezabezpieczony dźwig. 

| Nie zrażsjmy się i idźmy na 
inne oddziały. Na ,„Trójchłorku 
Fosforu* okap wyciągowy nad 
punktem wyładowywania fos- 
foru jest umieszczony za wyso- 
ike i funkcjonuje słabo. W in- 


i nych oddziałach są niezabezpie- . 
przy | 


: czone koła i pasy pędne 
mieszalnikach. 

„Stara. kapitalistyczna zabu- 
dowa, ściśnięte budynki fabrycz- 
ne i zagęszczenie aparatury. 
trudny zakład“. objaśniają 
towarzysze z .Beruty", stara- 


‚ìi niedbalstwa, 

| Prawdą jest. że odziedziczyli- 
,śmy „Borutę* w stanie zanied- 
,banym przez kapitalistów. Ale 
| prawdą jest. że odziedziczyliśmy 


segrega- | 


to je- 


isilny z powodu niedostatecznej , ryt > > : 
|dzwigów, które sa niezabezpie- 


jąc się rozgrzeszyć swoje błędy | 
| dotychczas w „Borucie* w za-; 


Wanda Suchecka 


tysiące takich zakładów. jak 
„Boruta*, pozbawionych ele - 
mentarnych urządzeń w zakresie 
BHP. Trzeba z tym jednak wal- 
jezyć, poprawiać i modernizo - 
wać stare urządzenia — tak, 
„,kładów; walczyć co dzień o to, 
,aby warunki pracy w naszych 
zakładach były coraz lepsze. 


Czy to nie za mało? 


Fakt, że w „Borucie* poważ- 
ną część oddziałów produk- 


budynki fabryczne i stara apa- 
statecznej wentylacji w oddziale 


wyjaśnia braku osłon na pęd- 
niach i kołach zębatych. Prze- 


starzała kapitalistyczna apara- 
itura nie usprawiedliwia rów- 
nież niedopuszczalnego stanu 


czone j niekontrołowane przez 
i nadzór. 


Większość tych urządzeń moż- 
na było wykonać we własnym 
nawet zakresie. można było rów- 
„nież pomyśleć o większej me- 
'chanizacji transportu wewnątrz- 
i zakładowego, aby ładowanie fos- 
| foru, transport kwasu solnego, 
iezy żrących cieczy. nie odby- 
: wały się ręcznie. 

— Wybudowaliśmy kilkanaś- 
| cie łaźni i szatni, w niektórych 
„oddziałach poprawiliśmy wenty- 
| lację,  przebudowaliśmy salę 
|6“, podnosząc mury j dach — 


mówią o osiągnięciach towa-. 
rzysze z „Boruty“. 
f To wszystko, co zrobiono 


‘kresie BHP, to jednak mało. Ma- 


ilo zarówno w stosunku do te- 
„go, co trzeba było zrobić i co 
ı można było zrobić, Gdyby... 


jak to się' robi w setkach za- 


ratura, nie tłumaczy braku do-, 


„Nitrozwiązków* i innych, niei 


| Gdyby sprawy bezpieczeństwa 
k higieny pracy nie były trakto- 
wane marginesowo. Gdyby i 
| komórka BHP i rada zakłado- 
' wa pobudzane przez organizację 
| partyjną i kierownictwo żyły 
|tvm zagadnieniem | wykazywa- 
iły więcej troski o warunki 
i pracy załogi. 

| A w „Borucie" tej troski jest 
: brak. Zapomniano w „Borucie“ 
„o tym. że plany produkcyjne wy- 
| konuje załoga i o tym jeszcza, 
że nasze plany socjalistycznego 
| budownictwa. to plany po- 
| dwójnego. równoległego wzro- 
istu — produkcji i troski o 


| człowieka. 


cyjnych stanowią przedwojenne ; 


„Boruta* ma możliwości 
A przecież „Boruta“ ma ta- 
,kie same możliwości poprawie- 
nia sytuacji w dziedzinie PHP. 
puprawienia jej wiasnymi siła- 
imi, jak dziesiątki innych za- 
kładów chemicznych. 


Jak np. Tomaszowskie Zakła- 
idy Włókien Sztucznych. które 
potrafiły zlikwidować zaniedha- 
'nia kapitalistyczne w zakresie 
I BHP w swoich zakładach, skie- 
/rowując w pewnym okresie wv- 
siłek załogi i ruch racjonaliza- 
torski na sprawy ochronv pra- 
cy. 

W prowadzono 
siem wentylacji 
| Tekstra", 
dacze 
na 


lj 


lu nowy 

w 
zastosowano nazła- 

pasów, nowe ochrony 
pompki. Dziś nie ma 
uż w Tomaszowskich Zakładach 
ani jednego stanowiska robo- 
czego. gdzie steżenie szkodli- 
wych wyziewów siarkowodoru. 
czy dwusiarku wegla. przekra- 
czałoby dopuszezalna sienicę. 
A przecież jeszcze przed samą 
wojną Kasa Chorych w Toma- 
szowie przyjmowała przeciętnie 
'po 150 robotników z fabryki 
„dziennie, z objawami zatrucia, 


| groźącego gruźlicą i ślepotą. Ta- 


sy: 


stała władza burżuazji i obszar:, 
pasożytni-, 
czych. które żyły z wyzysku m-/ 


kapitał. 


prawa | 


prześladowani. í 


drugo 


oddziale | 


„kapitalistów i  obszarników 4 
| ich partii — endecji. PPS — 
prawicy. witosowców i sanacji. 
Rządy te ziejące nienawiścią do 
narodu do Związku Radzieckie- 
go. do wszystkiego co światłe i 
nastepowe. wzmagały coraz bar- i 
dziej bezlitosny terror wobea 
mas pracujących i zaprzedawa- 
ły coraz  cyniczniej niepodle= 
ałeść narodu. 


W roku 1936 gàv Życie na- 
rodów radzieckich oświetiił 
blask nowej Konstytucji, w Pol- 
sce panoszyia się p Isudczykow= 
sza klika sanacyjna  Narzuciła 
ona narodowi porsziemu faszy= 
stowskau konstwtucie. o której 
Komunistyczna Partia Polski pi- 
sała w jednej ze swych odezw: 
„Nowa konstytucja jest narzę: 
dziem przystosowanym zarówno 
do walki ze wzbierającą falą 
rewolucyjna. jak j do wojny. 
..Ta konstytucja ma na celu u- 
możliwienie klice sanacyjnych 
podżegaczv wojennych utrzy- 
manie znienawidzonego pzez 
najszersze masy sojuszu wojen- 
nego z Niemcami Hitlera, uczy- 
nienie z Polski narzędzia woj- 
iny przeciw ZSRR. podporząd- 
kowanego zdobywczym planom 
imperializmu niemieckiego" 


i 
1 


Jedyną siłą. która podniosła 
wyrzucony przez burżuazję pol- 
ską sztandar swobód burżuazyj- 
no demokratvcznych oraz 
sztandar. niepodległości | suwe- 
renności narodowej była Komu- 
nistyczna Partia Polski. Orga- 
nizowała ona masy pracujące I 
|wzywala je. bv w zjednoczo: 
nem froncie ludowym  wystą- 
piły do bezkompromiso'wej wal- 
ki o prawa obywatelskie i ludz- 
kie, przeciw faszystowskim rzą 
dom terroru. zdrady narodowej, 
przeciw rządom przygotowań 
wojennych i napaści na Zwią- 
zek Radziecki. 


Naród polski. który dziękł 
zwycięstwu Zwiazku Radzie- 
cziego nad faszyzmem hi- 
tlerowskim odzyskał niepodle- 
głość, przepędził klikę zdrajców 
, wszelakiej maści i rozgromił 
agentury  imperialistyczne 
dziś ożywiony duchem patrio- 
tyzmu zespolił wszystkie siły 
dla wzniesienia fundamentów 
socjalizmu w naszym kraju. 
Czujnie strzegąc niepodległości 
ojczyzny i swoich zdobyczy re- 
wolucyjnych, złączeny wieczystą 
przyjaźnią i sojuszem z wiel- 
kim Związkiem Radzieckim i z 
krajami demokracji ludowej w 
Europie i Azji, naród polszi 
realizuje wielkie dzieło socjali- 
zmu w oparciu o Konstytucją 
Polskiej Rzeczypospolitej Ludo- 
wej. 


— 


»anasza Konstytucja — mów 
wił towarzysz Bierut — wyra” 
sta z najgłębszych pokładów 
polskiej gleby, z walk i z woli 
polskiego ludu, wyrasta z dzie- 
jów naszego narodu i jest wceics 
leniem jego wielowiekowych 
dążeń, jest rozwinięciem jero - 
najbardziej postępowych trady= 
cji, które są dla nas przedmio-- 
tem dumy“, 


M 


Nasza Konstytucja czerpała za 
i skarbnicy idej Konstytucji Sta- 
ilinowskiej i z doświadczeń bu- 
(downictwaą socjalizmu w ZSRR. | 
| Konstytucja Stalinowska, kon- 

istytucja państwa zwycięskiego 
| socjalizmu była dla naszej Kon- | 
' stytucji, Konstytucji państwa 
|! budującego socjalizm — wzo- 
rem i natchnieniem. i 


| * 
| i 
(| W dniu święta Konstytucji 

„Stalinowskiej naród nasz łączy 

isię w myślach i uczuciach z na- 
rodami radzieckimi, daje wyra: 
|czci i miłości dla twórcy Kon- 
'stytucji ZSRR, wielkiego kory- 
|feusza myśli marksistowskie 

| chorążego pokoju i postępu, toe 
'warzysza Stalina. se 


planowa 


;kich pacjentów nie ma juź dzie 
siaj w Tomaszowie. = 
| Klub Techniki i Racjonalza- 
cji istnieje również w „Boru - 
| cie”, Ale wystarczy przejrzeć 
.opracowaną tematykę uspraw-_ 
(nień na TV kwartał br., by tat- 
i wo stwierdzić, że starannie omj- 
'ja ona sprawy ochrony i be r 


pieczeństwa pracy. Na 33 tema- 
ity — jeden tylko dotyczy po- 
prawy RHP. A przecież BHP 
'stanowi właśnie .wąskie gar. 

: dło“, BHP jest jednym z najbar- 
| dziej palących zagadnień w „B 
i rucje“. 


| Trudno jest również dos 
| kać się spraw BHP w pro 
llach posiedzeń egzekutywy pa 
.tyjnej. która od początku r 
nie zajęła się ani razu ta so 


wą. 
* 


| Przed kilku tygodniami 
zakładach chemicznych w Z 
rzu komisja. złożona z przed 
wicieli Ministerstwa Prze 
słu Chemicznego. Ministers! 
Zdrowia i Związków Zawod 
i wych. Komisja ta ustaliła s 
reg wniosków. których real 
z»cja ma przynieść radykaln. 
'prprawę bezpieczeństwa i higit 
ny pracy w „Borucie“, poprzez 
ngracowanie i realizację szcze-= 
gółowego planu wentylacji, r i 
chan'zacji, transportu wewną 
zakładowego. opracowanie z: 
,gadnienia absorbcji gazów. 

| Pamiętać jednak trzeba o 
w „Boruci 


Ai 
zU- 
aa 


| że poprawa BHP 
! może nastąpić jedynie przy | 
,iektywnej współpracy załogi :4 
;personelu inżwnieryjno - tech- 
, nicznego — przy codziennej tros- 
icc o te sprawy ze strony org 
.nizacji partyjnej, kierownict 
, zakładu i rady zakładowej. 


' Aby już więcej nie sły 
"było w żadnej hali „Bor 
|nagłego ostrzeżenia: „Uwaga = 
ostrożnie, grozi wypadek!" 4 


| A 
n p 


Czytelnicy i korespondenci piszą 


Zlarnko do ziarnka... 


Na terenie budowy miasta 
Nowa Huta zaobserwować moż- 
na fakty marnotrawstwa, spo- 
wodowanego lekkomyślnym sto 
sunkiem do powierzonego sprzę 
tu i materiału ze strony kiero- 
wnictwa poszczególnych odcin- 
ków robót. 

Np. na terenie budowy blo- 
ków osiedla C-2 walałą się po 
łamane taczki drewniane. Do- 
póki jeszcze nie zostały zupeł- 
nie zniszczone należy je pozbie 
rać, ponaprawiać i oddać do 
użytku. Ten wielkopański sto- 
sunek do tak zwanego lekkie- 
go sprzętu budowlanego nie pQ- 
winien mieć miejsca. Na osz- 
czędności składają się również 
drobne sumy i dlatego z jed- 
nakową troską należy obcho- 
dzić się z wielkim! maszynami 
budowlanymi, jak | ze skrom- 
ną taczką. która przecież tak- 
że jest potrzebna i także kosz- 
tuje pientadze. 


Nie doceniają 


Rozwój tuczu przystołówkowe 


go w poważnej mierze przyczy-! 


nia sie do poprawienia jako- 
ści obiadów w stołówkach. 
Zakłady Zbiorowego Żywie- 


nia Warszawskich Spółdzielni, 
Spożywców, zajmujące się pro- 


wadzeniem tuczu przystołówko- 
wego nie zawsze spotykają się 
z właściwym 
tej sprawie ze strony poszcze- 


gólnych dyrekcji zakładów pra-| 


cy. Z inicjatywy naszej zwoła- 
ne zostały konferencje przy u- 
dziale dzielnicowych rad naro- 
dowych dla przedstawicieli tych 
Śnstytucji, na terenie których 
są prowadzone stołówki przez 
ZZZ — WSS. 

Na konferencjach omówiono 
organizowanie punktów tuczu 
przystołówkowego oraz ustalo- 
no terminy budowy chlewików. 
Wyjaśniono także obecnym, że 
cały ciężar hodowli spoczywa 
na sekcji tuczu ZZŻ — WSS po- 
nieważ do nas należy dostar- 
czanie prosiąt, dodatkowej pa- 
szy, ściółki, opieka weterynaryj- 
na oraz oporządzanie świń. Do 
instytucji należy tylko oddanie 
na ten cel odpowiedniego po- 
inieszczenia. 


zrozumieniem w| 


Na tym samym osiedlu obok | 
bloku nr 42 wykopany został | 


dół do przechowywania smoły, 
używanej na budowach. Gospo- 
darka tą smołą jest karygod- 
na. Świadczy o tym teren wo- 
xół dołu oraz leżące tam deski. 
które obficie pooblewane są 
smołą. 


stepują i na innych odcinkach. 
Np. wzdłuż drogi wiodącej do 
kombinatu, kopie sie rowy do 
ułożenia rur kanalizacyjnych. 
Do tymczasowego  oszalowania 
ścian rowów używane są de- 


skt. Wiele z tych desek leży 
, wzdłuż drogi. zatopionych w 
i błocie. 

Kierownicy odcinków robót 


uważają widocznie, że nie Jest 
ważne ile dana robota bedzie 
kosztować, byle była wykona- 
, na. 


SERGIUSZ PASZKOWSKI 
U Kombinat Nowa Huta 


ważnej Sprawy 


Pomimo tak dogodnych wa- 
runków nie wszystkie instytu- 
cje zrozumiały wagę sprawy, 
czego wyrazem jest fakt, że do- 
tvychczas prowadzimy na terenie 
Warszawy tucz przystołówko- 
wy przy 18 stołówkach na ogól- 
ną ilość 102 stołówek, będą- 
cych w naszej administracji. 

Dla zilustrowania korzyści 
może świadczyć fakt, że w 
stołówce przy Szkole Głów- 
nej Służby Zagranicznej roz- 
poczęto w lutym br. hodowlę 12 
sztuk prosiaków przeciętnej wa- 
gi 15 kg. Ubój rozpoczął się po 
raz plerwszy we wrześniu br., 
gdy osiągnęły 120 kg żywej wa- 
gl 1 w dalszym ciągu stosowa- 
ny jest w zależności od potrzeb. 
Ubój następuje przeważnie co 
tydzień i obejmuje od 1 do 2 
sztuk. Na miejsce ubitych wsta- 
wiamy nowe prosiaki. 

Wskazane jest, ażeby dyrek- 
cje poszczególnych 
jak również dzielnicowe rady 
narodowe więcej niż dotych- 
czas poświęciły uwag! temu za- 
gadnieniu. 


HENRYK KAUO 
Warszawa 7Z2-WSS 


Śladem listów naszych czytelników 


„Zamiast pracy w 


kopalni na dole > 


ofiarowano mi pracę za biurkiem“ 


Pod powyższym tytułem opu- 
blikowaliśmy w dniu 19.10. br. 
list ob. Stanisława Kublaka, ab- 
solwenta Technikum Górnicze- 
go w Katowicach, który za- 
miast do kopalni otrzymał na- 
kaz pracy z Ministerstwa Gór- 
nictwa do Zakładów Koksoche- 
(nicznych w Warszawie. 


W odpowiedzi na opubliko- 
waną notatkę Ministerstwo 
Górnictwa powiadomiło nas, że 
ob. Stanisław Kubiak z dniem 
1.11. br. został skierowany do 
dyspozycji Dolnośląskiego Zje- 
dnoczenia Przemysłu Węglowe- 
£o. 


Obecnie autor korespondencji 
nadesłał nam list, w którym m. 
in. czytamy: 

„W wyniku opublikowania 
mojej korespondencji zostałem 
przeniesiony do pracy w kopal- 
ni węgla kamiennego „Nowa 
Ruda“ szyb „Jan“. Jako tech- 
nik, górnik - mechanik pracu- 
ję obecnie na dole w kopalni 
w dziale maszynowym i z pracy 
tej jestem bardzo zadowolony. 
Mieszkam w nowowybudowa- 
|nym Domu Młodego Górnika. 
| gdzie otrzymuję też całkowite 
| wyżywienie. Warunki pracy, jak 
WAWA w DMG są bardzo do- 

re". 


Roger Vailland gościem zespołu 


„Mazowsze“ 


(0 Bawlący w Polsce postępo- 
wy francuski pisarz i publicysta 
Roger Vaillandi, autor sztuki 
„Pułkownik Foster przyznaje się 
do winy". odwiedził Państwowy 
Zespół Ludowy Pieśni | Tańca 
„Mazowsze* w jego ośrodku 
szkoleniowym w Karolinie. 


udział 5-osobowa delegacja bo- 
jowników o pokój z Kolumbii, 
która zatrzymała się w Polsce 
w drodze powrotnej z Kongresu 
Pokoju w Pekinie. 

Spotkanie, które urozmailciły 
występy zespołu „Mazowsze“, 
upłynęło w serdecznej atmosfe- 


W spotkaniu wzięła również | rze. (PAP) 


p 


I M 


Po uroczystym koncercie 
inauguracyjnym w dniu 4 grud- 


Podobne niedociągnięcia wy-| 


| 


i 


W prasie amerykańskiej po- 
'jawla się ostatnio wiele artyku- 
jłów, wyrażających żywe zanie- 
jpokojenie z powodu trudności 
na jakie natrafia realizacja pla- 
nów „atlantyckich". Specjalne 


kłopoty sprawia Waszyngtona- 
wi sprawa montowania „armii 
| europejskiej", której rdze- 


| niem mają być odbudowane si- 
ity rozbójniczego Wehrmachtu. 


| 


Apetyty niemieckich imperla- | 


„listów, zaspokajane raz po raz 
przez Wall Street, powodują 
jrównocześnie w obozie poćcze- 
'gaczy wojennych coraz wyraż- 
jniejsze sprzeczności. Te właśnie 
Irysy w atlantyckiej budowli 
| wojennej są przedmiotem obaw 
li niepokoju w obozie amerykań- 
|skim. Wall Street zdaje sobie 
| już sprawę z faktu, że niełatwo 
jest trzymać w jednym worku 
sprzeczne interesy partnerów 
|walczących o prymat w zachod- 
niej Europie. 


Bawiący niedawno w Pary- 
żu czołowy współpracownik 
dziennika „New York Herald 
Tribune“, Joseph Alsop, pisz 
iż „generał Eisenhower obejmiu- 
je swój urząd w czasie jedne- 
go z największych kryzysów w 
stosunkach między USA a pozo. 
stałymi partnerami z paktu a- 
tlantyckiego". W stolicach za- 
chodniej Europy widać zdener- 
wowanie, przyjaciele Ameryki 
są osłabieni i niechęć do Wa- 
szyngtonu świeci triumfy — 
powiada dalej Alsop. 


Antywaszyngtońska 
„rewolta“ 


Amerykański dziennikarz pod- 
kreśla szczególnie opór narodu 
francuskiego przeciwko wojen- 
nym planom USA. „Wielki plan 
armii europejskiej — powiada 
Alsop — znajduje się w stałym 
niebezpieczeństwie. Grozt to o- 
czywiście planom wciągnięcia 


A przyszłość paktu atlantyc- 
kiego będzie z kolei zagrożona 
bez udziału niemieckich dywi- 
EAA 


Antywaszyngtońskie nastroje 
z wyżej podanych powodów no- 
ituje inny obserwator prasy ame- 


= 


i 


j 


niemieckich dywizji do obrony | 


instytucji (czytaj: agresji — przyp. red.). | 


Koło gospodyń wiejskich w gromadzie Kobiele Wielkie pow. 
wioną działalność wśród miejscowych kobiet. Na zdjęciu: członkinie koła, uczestniczki kursu 
samokształceniowego radzą nad podniesieniem hodowli drobiu 
Foto CAF — Nowosielski 


rykańskiej. Anne O'Hara Me- 
Cormick pisze w „New York 
Times“, że „antyamerykańskie 


uczucia przybrały na sile w o- 
statnim roku w zachodniej Eu- 
ropłe, szczególnie nabierając mo- 
cy w okresie wyborów na pre- 
jzydenta 
|nizm stał się w rodzinie atlan- 
ityckiej rodzajem rewolty prze- 
ciwko wojnie". 


W podobnym duchu pisze o 
nastrojach panujących we Fran- 
cji „New York Herald Tribu- 
ne", stwierdzając: „W obecnej 
chwili wyczuwa stę zatrucie at- 
mosfjery francuskiej. Trucizna 
przejawia się w prawdziwie ja- 
dowitym krytycyzmie pod adre- 
sem USĄ oraz tego wszystkie- 
go, co one robią...“ 


Niebezpieczny faworyt 
Wall Street 


Cytowany już wyżej Alsop 
musi przyznać, iż większość 
społeczeństwa francuskiego u- 
waża, iż „przyszły sekretarz de- 
partamentu stanu, John Foster 
Dulles jest zionącym ogniem 
podżegaczem wojennym". Zwła- 
szcza, że — jak podaje prasa 
bońska z nieukrywaną radością 
— „Dulles jest wielkim przyja- 


|skich imperialistów. 


Narody krajów Europy 
chodniej widzą jak na dłoni, do 
czego zmierza polityka Wall 
|Street. Stawianie na  boński 
Wehrmacht z jego hitlerowski- 
mi planami i generałami, któ- 
rzy dopiero co opuścili z łaski 
amerykańskich gubernatorów 
więzienia dla zbrodniarzy wo- 
jennych, nie przysparza bynaj- 
mniej poczucia własnego bezpie- 
czeństwa narodom, które jesz- 
cze tak niedawno poznały na 
własnej skórze „błogosławień- 
stwa“ hitlerowskiej okupacji. 


I dlatego m. in. niektórzy 
| francuscy politycy obozu miesz- 
czańskiego — stwierdza Alsop 
— nie mogą nie reagować na fa- 
woryzującą neohitlerowców a- 
merykańską polityke, którą w 
Paryżu określa się w ten spo- 


mogli utrzymać nasze nosy po- 


Koło qospodyń wiejskich w Kobielach ‘Wielkich 


Jerzy Jasieński 


nia, który przeszedł z olbrzymim í 


powodzeniem, rozpoczyna się 
dziś w Poznaniu II Międzynaro- 
dowy Konkurs Skrzypcowy im. 
Henryka Wieniawskiego, 

W konkursie bierze udział 23 
wybitnych młodych skrzypków z 
8 państw. W dniach od 5 do 15 
grudnia współzawodniczyć bę- 
dą oni o palmę pierwszeństwa 
wśród młodych wirtuozów trud- 
nej sztuki gry na skrzypcach. 
Polskie Radio nadawać będzie 
codziennie półgodzinną audycję 
— reportaż z ilustracją muzycz- 
ną występów poszczególnych u- 
czestników konkursu. Liczne 
stacje zagraniczne zgłosiły rów- 
nież gotowość bezpośrednich 
transmisji radiowych z konkur- 
BU. 
Konkurs obejmuje dwa eta- 
py. Na program pierwszego eta- 


pu eliminacyjnego składają się: 


następujące utwory obowiązu- 
jące: Grave i Fuga z sonaty 
a-moll na skrzypce solo J. S. 
Bacha; koncert d-moll (pierw- 
sza część z fortepianem) Wie- 
niawskiego; jeden z kaprysów 
Wieniawskiego. jeden z kapry- 
gów Lipińsjciego: jeden z nastę- 
puijących utworów Szymanow- 
skiego (do wyboru): Nocturn i 
"Tarantela, Fontanna Aretuzy, 
Harnasie (taniec chłopski); je- 
den z utworów do wyboru ucze- 
stnika konkursu spośród: ma- 
zurka G-dur Zarzyckiego, polo- 
neza A-dur i D-dur Wieniaw- 
skiego i Scherza - Taranteli 
Wieniawskiego; jeden z utwo- 
rów do wyboru uczestnika kon- 
kursu spośród kompozycji An- 


drzejowskiego,  Statkowskiego, 
'Bącewiczówny, Wiechowicza |i 
|Malawskiego; wreszcie jeden u- 
wór dowolny według wyboru 
uczestnika konkursu. 

Skrzypkowie, którzy przejdą 
przez pierwszy etap i zostaną 
dopuszczeni do etapu drugie- 
go, wykonają z towarzysze- 
| niem orkiestry jeden z na- 
|stępujących utworów: koncert 
skrzypcowy d-moll Wieniaw- 


łowicza, lub I, względnie II 
koncert skrzypcowy Szymanow.- 
skiego. Jak z tego widać pro- 
"gram konkursu obejmuje nai- 
'wybitniejsze utwory polskiej li- 
,teratury skrzypcowej i zobowią- 
jzuje wszystkich uczestników do 
opracowania jej najpoważniej- 
|szych dzieł. 

W skład Sądu Konkursowego 
wchodzą wybitni muzycy i 
'skrzypkowie z wielu krajów 
(Europy. Przewodniczącym Sądu 
ijest prezes Związku Kompozyto- 
rów Polskich — Tadeusz Szeli- 
gowski. Zastępcami przewodni- 
|czącego są: profesor Konserwato 
'rium w Moskwie D. M. Cyga- 
now i rektor Akademii Muzycz- 
nej w Budapeszcie E. Zathurecz- 
iky. Członkiem honorowym Sądu 
jest J. Thibaud, wybitny skrzy- 
pek francuski, profesor Konser- 
watorium w Paryżu. Sekreta- 
rzem Sądu Konxursowego jest 
Tadeusz Wroński, profesor Pań- 
stwowej Wyższej Szkoły Mu- 
zycznej w Warszawie. W skład 
Sądu Konkursowego wchodzą: 
W. Awramow, profesor Konser- 


skiego, koncert skrzypcowy Kar- | 


liędzynarodowy Konkurs 
Dkrzypcowy im. H. Wieniawskiego 


„,watorium w Sofli, G. Bacewl- 
czówna, kompozytor, G. Bosse, 
| koncertmistrz Radiowej Orkie- 
istry Symfonicznej w Lipsku. 
| profesor Daniel z Pragi, I. Du- 
| biska, profesor Państwowej 
| Wyższej Szkoły Muzycznej w 
| Warszawie, Z, Górzyński, dyry- 
: gent, Z. Jahnke, profesor Państ- 
| wowej Wyższej Szkoły Muzycz- 
nej w Poznaniu, J. Jarzębski, 
profesor Państwowej Wyższej 
| Szkoły Muzycznej w Warszawie, 
| G. A. Orwid, zastępca dyrektora 
, Konserwatorium w Moskwie | E. 
Umińska, profesor Państwowej 
| Wyższej Szkoły Muzycznej w 
Krakowie. 


Konkurs im. Wieniawskiego 
trwa jedynie 10 dni, od 5 do 
15 grudnia. Jego działanie 
¡jednak rozpoczęło się znacznie 
wcześniej, a jego wpływ po- 
jtrwa — przypuszczać należy — 
znacznie dłużej. 


był ostatnio, pomimo wyjątko- 
wo bogatej tradycji, znaczonej 
nazwiskami Lipińskiego, Kąt- 
skiego, Wieniawskiego, Wł. Gór- 


Kochańskiego į innych, szczegól- 


[nie w młodszym pokoleniu 


| najlepszy. Wysiłki naszych 
utalentowanych pedagogów 
skrzypcowych nie przynosiły 


(poza bardzo nielicznymi wyjąt- 
kami) więcej niż średnich rezul- 
tatów. Potrzebny był impuls ze- 
wnętrzny, by wyzwolić wszyst- 
kie siły drzemiące w uzdolnio- 
nych młodych artystach. Podob- 
nie jak IV Konkurs Chopinow- 
ski dla pianistów, tak II Kon- 
kurs im. Wieniawskiego stał się 


Stan wiolinistyki w Polsce nie | 


skiego, Barcewicza, Hubermana, | 


takim impulsem dla skrzypków. 
Zaktywizował on ich wysiłki, 
stał się dla nich ostrogą arty- 
styczną, zachętą i podnietą do 
|pracy, ukazał najbliższy poważ- 
ny | zaszczytny, a zarazem w 
pełni osiągalny cel. 


Konkurs przyczynił się również 
do popularyzacji polskiej muzy- 
ki skrzypcowej za granicą. Nie- 
'mal we wszystkich krajach or- 
ganizowały nasze placówki za- 
graniczne dla popularyzacji kon- 
|kursu, koncerty z programem 
| konkursowym (1 innvm). Wcią- 
gały przez to w orbitę polskie- 
go repertuaru  skrzypcowego 
| wielu miejscowych zdolnych mu. 
jzyków. Liczni z nich przygoto- 
wując się do konkursu, opraco- 
wując jego program, zawierają- 
cy najwybitniejsze utwory pol- 
skiej literatury skrzypcowej, 
czynnie zapoznawali się z pol- 
ską muzyką skrzypcową, która 
z pewnością na stałe już wej- 
'dzie do ich repertuarów. A prze- 
| cież pamiętać należy, że na kon- 
kurs przyjechała tylko nle- 
(wielka część tych, którzy się do 
niego przygotowywali. Tak 
‘wiec zasięg popularyzacji pol- 
| skiej muzyki skrzypcowej był 
znacznie szerszy aniżeli jedynie 
wśród uczestników konkursu. A 
więc konkurs — idea .konkursu 
— działa już od wielu miesięcy. 

Cóż da sam konkurs? 

Pozwoli on na konfrontację 
stanu naszej wiolinistyki z wio- 
linistyką światową. Świetni 
'skrzypkowie ze Związku Ra- 
| dzieckiego, Węgier, Niemiec- 
| kiej Republiki Demokratycz- 
| nej, Bułgarii, Czechosłowacji, 
Francji, pozwolą nam w no- 
wym świetle dostrzec niedo- 
„statki i braki naszej szkoły 
l skrzypcowej, pozwolą zapoznać 
|się ze znakomitymi wzorami 
techniki 1 wykonawstwa. Bę- 
idzie to miało wielkie znacze- 
nie nie tylko dla biorących u- 
dział w konkursie, lecz i dla 


USA. Antyameryka- | 


cielem Niemców" — czyli boń- i 


za-, 


i 


radomszczański 


TRYBUNA LUDU 


| Kłopoty Wall Street 
w zachodniej Europie 


| nad wodą i zawsze mieli uczu- 
lele, że toniemy". 


Oczywiście, że takie nastroje 
i pociągają za sobą skutki. 
Wasalskim rządom w Europie 
zachodniej coraz trudniej przy- 
|chodzi oszukiwanie opinii pu- 
blicznej. Nawet taki polityk jak 
b. premier Daladier powiada 
na łamach dziennika „Informa- 
tlon“, że należy walczyć z po- 
glądami w rodzaju oświadcze- 
nia ministra Schumana, iż „ar- 
mia europejska jest mniejszym 
złem”. Dziennik ten we wła- 
|snym komentarzu dodaje: „Jest 
'to polityka najgorszego zła... bo 
przynosi ona hegemonię Niemiec 
w Europie w ciągu lat 50 (na 
taki okres zawarty ma być „u- 
: kład ogólny“ — przyp. red.) t 
i jednocześnie ofiaruje Niemcom 
„możność opanowania naszych 


| posiadłości zamorskich". 


| Bo faworyzowanie Bonn przez 
i Wall Street oznacza poza nie- 
| bezpieczeństwem militarnym 
|kurczenie się francuskich ryn- 
'ków zbytu, oznacza ekspansję 
(przemysłu niemieckiego kosz- 
item zresztą nie tylko interesów 
| Francji. Szybki wzrost ekspor- 
|tu bońskiego jest tego pierw- 
szym sygnałem. 


Zbrojenia wzmogły 
| groźbę kryzysu 


Opór sygnatariuszy paktu a- 
|tlantyckiego wobec USA wyra- 
| ża się praktycznia — w świetle 
|wywodów prasy amerykańskiej 
— w przeciąganiu realizacji wo- 
|jennych planów Waszyngtonu. 
„Wall Street Journal“ pisze, że 
„wkrótce po objęciu władzy 
Eisenhower stanie w obliczu 
nieuniknionego gwałtownego 
zwolnienia zbrojeń  europej- 
skich, które sam planował i roz- 
począł“ (jako ówczesny dowód- 
ca wojsk paktu atlantyckiego) 
ponieważ „doniesienia z całej 
Europy 
ją znaczne opóźnienie zbrojeń i 
utworzenia armii niemieckiej". 


Nic więc dziwnego, że w o- 
bliczu narastania coraz to no- 
wych sprzeczności w obozie im- 


sób: „Amerykanie zawsze po- |perialistycznym paryski tygod-! 
stępują tak, abyśmy zaledwie |nik „L'Observateur“ — podob- 


lnie zresztą jak szereg innych 


prowadzi oży- 


!szerokich kręgów skrzypków i 
;słuchaczy, przede wszystkim zaś 
| dla pedagogów skrzypcowych, 
| członków orkiestr 


: Koncerty laureatów konkursu, 


' które odbędą się po jego zakoń- | 


| czeniu w całym kraju, spopula- 
'ryzują na pewno muzykę skrzyp- 
cową w najlepszym wykonaniu. 

Wiemy jak bardzo 
ją podniesieniu poziomu gry 
'fortepianowej konkursy chopi- 
'nowskie, jak bardzo np. oddzia- 
ływały na naszych pianistów 
znakomite wzory gry laureatów 
radzieckich. Wynikiem tego 


i było ogólne podniesienie się po- | 
|ziomu pianistyki polskiej, cze- | 


| go wyrazem było zwycięstwo 
Haliny Czerny-Stefańskiej w 
|ostatnim konkursie chopinow - 
skim. Jesteśmy przeświadczeni, 
że podobny wpływ będzie miał 
na rozwój naszej wiolinistyki 
konkurs im. Wieniawskiego. 


Bardzo ważnym rezultatem 
konkursu powinna być rów- 
nież popularyzacja gry skrzyp- 
cowej w naszym kraju, aktywi- 
zacja amatorskiego muzykowa - 
nia skrzypcowego i kameral- 
nych zespołów smyczkowych, 


ludzi do uprawiania tej ważnej 
dziedziny kultury muzycznej. 


Byłoby rzeczą bardzo rados- 
ną, gdyby polscy skrzypkowie 
osiągnąć mogli w konkursie 
jak najlepsze rezultaty. Koro- 
nowałoby to wysiłki długiej 1 
żmudnej pracy kolektywu stu- 
denckiego i profesorskiego. 

Witamy rozpoczynający 
kcnkurs, jako ważne wydarze- 
nie w życiu polskiej sztuki. 
jako ogniwo walki o zbliżenie, 
przyjaźń i braterstwo między 
narodami. Życzymy wszyst - 
kim jego uczestnikom jak naj- 
lepszych wyników i wyciągnię- 
cia jak najpełniejszych wnios- 
ków ze szłachetnego i pięknego 
współzawodnictwa artystyczne- 
go. 


się 


zachodniej zapowiada- | 


1 solistów. | 


sprzyja - | 


|zachęcenie wielu muzykalnych | 


pism francuskich z „Le Mon- 
de“ na czele — dochodzi do 
wniosku, że „kraje europejskie 


go coraz głośniej domagają się 
rewizji samej koncepcji tego 
paktu. Zbrojenia nie tylko nie 
zażegnały kryzysu gospodarcze- 


go groźbę”. 


Stawka na faszyzm 


Wobec komplikującej się s7- 
tuacji w Europie zachodnie: 
istny szał wściekłości opanował 
mniej cierpliwe i dyskretne tu- 
by prasowe Wall Street. Z 
nmiedźwiedzią zręcznością pu- 
jblicyści tych pism zaczynają 
grozić „opornym*', szantażując 
np. Francję koncepcją silnego 
i samodzielnego Wehrmachtu 
bońskiego a Włochy — pomoca 
dla Hiszpanii. Zalecają pójść na 
ustępstwa eksporterom  Trizo- 
nii, pomagając im w zdobywa- 
niu coraz to nowych rynków 
zbytu kosztem Francji i Anglii. 


Dyplomatyczny korespondent 
agencji „Associated Press", Ro- 
berts, którego paryski „Com- 
bat“ nazywa jawnym agentem 
Pentagonu, powiada z pogardą 
że „Francja zawsze bardziej ce- 
nila masło niż armaty, leży to 
już bowiem w naturze frantu- 
skiej". 


Ten goebbelsowski ton wobec 
narodu, który pragnie pokoju 
wyczuwa się również w groż- 
bie jaką zawierają słowa ko- 
mentatora dziennika „Washing- 
ton Star“, Constantina Brow- 
na, który powiada: „Należy 
zwiększyć pomoc amerykańską 
dla tych krajów, które chcą się 


Hiszpanii, Jugosławii, Turcji i 
Grecjł, kosztem nawet założycie- 
U paktu atlantyckiego, którzy 
ciągną nogi za sobą", 


Stawka Idzie więc na kraje 
jfaszystowskie. przywiązane do 
|wojennego rydwanu USA, kra- 
¡je w których społeczeństwo łe- 
'czy pod terrorem godnym ge- 
i stapo i praktyk FBI. 


i 


Fiasko antyradzieckich 
| prowokacji 


Korespondenti amerykańscy 
notując antywaszyngtońskie na- 
stroje w zachodniej Europie po- 
twierdzają równocześnie, że an- 
tyradziecka propaganda w tych 
krajach nie przynosi spodziewa- 
nych rezultatów. Korespondent 
«Washington Post“ z widocznym 
smutkiem donosi. że narody za- 
chodnie nie dają się wziąć na 
lep antywschodniej akcji t sa 
jprzekonane, iż ze strony ZSRR 
nie grozi Im żadne nlebezpie- 
czeństwo. 


należące do paktu atlantyckie- | 


go, ale przeciwnie, wzmogły ʻe- | 


zbrońć... dla Niemiec zachodnich, | 


W 
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| Załoga zakładów im. Dymitrowa 
wykonała plan roczny 


| 


| 


Mimo olbrzymich sum wyda- | 


wanych na tzw. wojnę psycho- 
logiczną przeciwko Związkowi 
Radzieckiemu, nawet w poważ- 
nych kołach mieszczańskich 
Francji i Anglii dają się coraz 
częściej słvszeć gł»sy potępiają- 
ce cele propagandy Wal] Street 


„Narody Europy obawłaśą 
się nas obecnie więcej aniżeli 
Rosjan* — pisze amerykańskie 


pismo „Progressive“, 


łach zachodniej Europy przy- 
znaje czołowy publicysta ame- 
rykańskiej prasy wielkokapitali- 
stycznej, Walter Lippmann — 
| „panuje szczere przekonanie, iż 
ZSRR nie planuje agresji". 
Lippmann oczywiście nie dodaje. 
że w narodach Europy zachod- 
niej panuje przekonanie, 12 
prawdziwe niebezpieczeństwo 
tkwi w amerykańskich planach 
agresji realizowanych w opar- 
ciu o militaryzm neohitlerowski, 
dla którego wojna jest szansą 
zrealizowania przy pomocy 
; imperializmu amerykańskiego 
również swoich odwetowych i 
, imperialistycznych celów. 


M. P. 


Kropki nad „i“ 


i ADWOKAT 


| JEST DOBREJ MYŚLI 


|nla do procesu w sprawie na- 
|dużyć popełnionych przez kon- 
| cerny Du Pont i General Mo- 
tors. Ostatnio pełen dobrej my- 
|Śli adwokat Generat Motors 


|da konkretne wyniki, ponieważ 
„nowy minister sprawiedliwo- 
ści będzie miał okazję zbadać 
materiał dowodowy". 


Gumizń najzupełniej uza- 
|sadnłony: prezes General Mo- 
tors — Wilson został bowiem 
| ministrem obrony w gabinecie 
Eisenhowera, a trzech innych 
ministrów jest związanych z 


tym koncernem. 
u. 


ZALEWACĆ RORAKA! 


W czasie ostatniej dyskusji 
nad budżetem Francji okazało 
się, że rząd zamierza zreduko- 
| wać kredyty na odbudowę do 
34 miliardów, asygnując rów- 
20 miliardów jako 
subwencję na.. destylowanie 
alkoholu. 


Proporcja znamienna. 


| 


nocześnie 


wyraził wątpliwość czy proces | 


| 


Nawet w burżuazyjnych ko- | 


i Ocean Spokojny“ — g. 171 


wego Zarzadu Kln,. 


Dwa lata trwały przygotowa- £9% v „Stefan Czarniecki ł 


Dnia 4 bm. o godz. 13 załoga 
zakładów im. Dymitrowa wyko- 
nała plan roczny. 

W dniu tym, o godz. 14, zało- 
ga zebrała się w świetlicy w 
celu podsumowanła dotychcza- 
sowych osiągnięć produkcyj- 
nych 

Meldunek o wykonaniu planu 
rocznego złożył  brygadzista 
działu montażowego ZMP-owiec 
Stanisław Sulewski. Następnie, 
załoga wysłała telegramy o wy- 
konaniu zadań trzeciego roku 
planu 8-letniego do Ministra 


Przemysłu Maszynowego ! do 
Centralnego Zarządu Przemysłu 
Maszyn Elektrycznych. 

| Podczas zebrania, przewodni- 
|ezący rady zakładowej tow. Sta» | 
nisław Kurzawa wręczył klucze 
do nowootrzymanych mieszkań 


czołowym przodownikom i ra- 
cjonalizatorom zakładu. 
125 członków załogi, którzy 


pracą swą szczególnie przyczy- 
nill się do przedterminowego 
wykonania planu rocznego 
otrzymało nagrody specjalne. 
(w) 


Izabela Marcinko 
kierowca Zakła 


Przodująca  Ekspozytura B 
Zakładów Transportowych B. M. 
Warszawy, dzięki współzawod- 
nictwu i doprowadzeniu do każ- 
dego kierowcy planów przewo- 
zowych, osiąga w dalszym cią- 
gu najlepsze wyniki w pracv 


wska-przoduiący 
dów Transportu 


| Spośród kierowców na czoło 
wysuwa się tow. Izabela Mar» 
| cinkowska, która w listopadzie 
i br. uzyskała na traktorze „Ur- 
' sus“ 178 procent normy pozosta» 
|wiając daleko w tvle kolegów 
kierowców. (38) 


Targi Zimowe w CDT 


W dniach 10—25 grudnia w 
Centralnym Domu Towarowym 
otwarte zostaną Targi Zimowe. 


Targi umożliwią nabywcom 
przegląd i zakup różnorodnych | 
towarów, ze specjałnym 
uwzględnieniem sezonowych. | 


jakie produkuje nasz przemysł. 
Na oxres trwania Targów CDT 


l uruchamia około 20 dodatka= 
i wych stoisk. 

|. Jedną z atrakcji Targów bęe 
dzie sprzedaż paczek upom!nkoe 
wych kompletowanych z wysOe 
'sogatunkowych towarów. 
Jednocześnie CDT uruchamie 
: punkt szycia męskiei bielizny 
z materiałów nabytych w CDT, 


ruchu racion 


(103) 
Kurs dla aktywistów 
alizatorskiego 
nla dokumentacji technicznej 


W lokalu Gabinetu Technicz- 
nego WRZZ i ORZZ trwa obec- 
nie kurs dla aktywistów ruchu 
racjonalizatorskiego, na który 
uczęszcza kilkudziesięciu kie- 
rowników komórek wynalaz- 
czości | członków zarządów klu- 
bów  racjonalizatorskich r za- 
kładów przemysłu metalowego. 


Kurs ten ma na celu naucze- 
nie uczestników metod badania 
usprawnień, udoskonaleń į wy- 
nalazków oraz obliczania oszczę- 
dnoścj od zgłaszanych projek- 
tów | prawidłowego sporządza- 


zgłaszanych projektów, 
Słuchacze kursu zapoznają się 
z przodującą techniką radziec= 
ką, z najnowszymi jej zdoby= 
czami i nowymi metodami pra» 
cy, jak z metodą Kowalowa, 
Żandarowej oraz z szybkościoa 
wym skrawaniem metali, meta. 
lizacją natryskową, mechanizae 
cją pracy, organizacją transpore 
tu wewnętrznego itp. 
Wykładowcami na kursie są 
profesorowie Politechniki Ware 
szawskiej, oraz inżynierowie s 
NOT-u. (0) 


Usterki 


O usterkach w Nowej Dzie- 
kance utrudniających życie stu- 
dentkom już pisaliśmy. W wy- 
niku tego Zjednoczenie BW-1 
poinformowało nas, że spraw- 
dzono niedokładności | usunię- 
to je. z 

A jak jest istotnie? W poko- 
jach szczytowych 101 I 201 ścia- 
ny nadal mają zacieki. Z tego 
powodu jeden z pokoi jest do- 
tychczas niezamieszkały. W In- 
nych pokojach, w łazienkach 
powstają nowe zacleki, tak że 
odpada farba. Piękne wnętrza 


80 drzewek 


noworocznych 
ozdohi stolicę 


grudnia w 30 punktach 
Warszawy ustawione 


wiel- 
beda 


31 
kiej 


choinki noworoczne ozdobione kolo- | 


rowymi żarówkami, świecidełkami | 
neonowymi nap!sami. 

Choinka na Placu Konstytucji o- 
zdobiona będzie świetlnym gołab- 
kiem i napisem: „Pokój zwycięży”. 
Noworoczna drzewka będa miały 
wysokość od 10 da 15 metrów. (kw) 


usunięto? 


Nowej Dziekanki stają się cos 
raz brzydsze. 

Największy kłopot stanowią 
wadliwie wykonane Instalacje 
sanitarne w kąpielisku, gdzie 
wszystkie pomieszczenia zalewą 
woda. Prowizorycznia podłączo» 
ne światło często robi niespoe 
dzianki uniemożliwiając stus 
dentkom normalną naukę. 

Jak z tego widać Zjednoczenię 
BW-1 nie powinno uważać, że 
wszystko jest w porządku, tyl- 
ko przeprowadzić konieczne ros 
boty | usunąć wszelkie usterki, 


Nowe sklepy MHD 


„ W grudniu przybędą ludności sto« 
| #ry dalsze placówki handlu uspo- 
: łecznionego. 

| Miejski Handel Detaliczny urucha« 
,MIA na terenie mlasta ponad 3% 
„nowych sklepów, 

| M. In. otrzymają sklepv spożyw= 
i cze Międzylesie, Wawer | Jelonki. 
i Na Kole zostaną otwarte dalsze dwa 
i sklepy spożywcze. Otrzymalą rów= 
„nież sklepy spożywcze mieszkańcy 
jul. Rozbrat, Rarszczewskiej | in- 
| nych. MHD powiększy także liczbą 
kwiaciarń. (wj) 


Nos dla 


Od dwóch tygodni blisko trwa 
„ożywiona“ wymiana zdań między 
konsumentami, a personelem skle- 
pu nab!ałowego WSS nr 53 przy 
ul. Kawęczyńskiej na temat 
wydawałoby sie nie wymagający 
żadnej dyskusji: 

O której godzinie powinno tra- 
fiag mleko dostarczane konsu- 
mentom do domów, skoro do skle- 
pu dowożone jest ono o godzinie 
5.307 


tabakiery? 


Sklep WSS uważa, Że w godzte 
nach 3—10, natomiast mleszkańcy 
, sadzą, że „nicco“ wcześniej. 

I To mylne i uporczywe mniemae 
nie personelu sklepu nabhiałowego 
| WSS sprostuje szybko, należy się 
spodziewać, praska dyrekcja VSS 
w myśl siarej, szanowanej po- 
wszechnie zasady: „nie nos dlą 
tabakiery, a tabakiera dla nosa...* 
(wj.) 


TEATRY 


Polski — Gościnne występy Pań- 
stwowego Teatru Dramatycznego 
im. Mossowieta. Kameralny — „Puł- 
kownik Foster przyznaje stę do wl- 
ny“ — R. 19. Ludowy — „Towa- 
rzysz z Października" — œ. 19.15. 
Narodowy — „Rewizor“ — g. 19. 
Nowy — „Sen nocy letniej“ — £. 


19. Powszechny — „Panna baz po-- 


sagu“ — £. 19. Syrena — „Wielki 
cyrk* — g. 19.15. Współczesny — 
„Droga do Czarnolasu' — g. 19. 
Nowej Warszawy — „Eugenia Gran- 
det" — g. 19. Domu Wojska Polskie- 
jego 
żomierze" m. 19. Satyryków 
„Biuro docinków" — g. 19. 


KINA 


Moskwa — „Wiejski lekarz“ — £. 
11, 13.15, 15.30, 17.45, 20. Palladium — 
„Wiejski lekarz“ — g. 12, 14.15, 16.30. 


18.45, 21. Praha — „Krążownik Wa- 
reg“ — g. 12, 14, 16, 18, 20. Sląsk — 
„Dolna śmierci“ — g. 12, 14, 16, 18. 
20. Atlantic — „Dziewczęta z bale- 
tu" — g. 10. 12, 14, 16, 18, 20. Polo- 


nia — „Wzdłuż Ałtaju, Kanał Wołga 
— Don" g. 13, 18, 15, oraz „Wyspa 
skarbów“ — g. 14. 16. 20. Stolica — 
„Saławat, wódz Baszkirów" — g, 
16, 18, 20. W—Z — „Krążownik Wa- 
reg“ — g. 12, 14, 16, 18, 20. 1 Maj — 
„Upadek Berlina“ — II serła — g. 
16, 18, 20. Ochota — „Sumienie“ g 
13.15, 15.30, 17.45, 20. Syrena — „Spie- 
niony nurt“ — £. 14, 16, 18, 20. Tẹ- 
cza — „Cywil na stadionie" — g. 
14, 16, 18, 29. Lotnik — „Kurban Ma- 
łachowski* — g. 16, 18. 20. Olsztyn 
(Włochy) — „Express Moskwa 
19. 


PORANKI 


Syrena — „Historia jednego wy- 


| nalazku” — g. 12. 


(Uwaga: repertuar kin podajemy 
na podstawie komunikatu Okręgo- 
Warszawa, ul. 
Jagiellońska 26 tel. (10) 44-54). 


RADIO 


SOROTA 8 GRUDNIA 
Program I — na fall 1322 m. 
Program dnia 8.06, 15.25. Wlado- 
mości 5.05, 6.00, 7.00, 7.55, 12.04, 16.00, 
20.00, 23.00. 

5.10 Koncert poranny, 6.10 Aud. 
dla wsi, 6.20 Wszechnica Radiowa — 
kurs I, 6.40 Muzyka popularna, 7.20 


Muzyka rozrywkowa, 7.50 Kalen- 
darz Radlowy, 4.00 Koncert. 8.55 
Aud. dla kl. V—VII, 43.5 Lehar: 


Fragmenty z opt. „Wesoła wdówka“, 
9.50 Przerwa, 10.53 Aud. dla kl. III— 


Tv, 11.18 Muzyka i aktualności, 11.48 
Głos mają kobiety, 12.15 „Na swoj- 
i ską nutę", 12.45 Aud. dla wsl, 13.00 
| Utwory fletowe gra Antoni Prinike, 
[13.15 Koncert popularny w Wyk. 
Ork. Rozgł, Bydgoskiel P. R. p.d. 
! Arnolda Rezlera i Walerlana Pa- 
włowskiego, 13.55 Przerwa, 15.30 
Aud. dia dzieci, 16.20 „Z naszych 
i pleśni“ śpiewa Edward Pawlak, 16.45 
„Studenci“ ode. opowladania Da- 
niela Grantna, 17.05 „Kolorowe ła- 
ny" pogadanka inż. W. Nowickiego 
z cyklu: „Agrobiologia“, 17.15 Siu- 
chacze piszą — aud. Biura Studiów, 
117.20 Koncert rozrywkowy w wyk. 
| Małej Ork. Rozgł. Ślaskiej P. R pd. 
(Jana Ltersza. 18.00 Milcrofonem po 
kraju. 18.15 Retransmisja z I dnia 
Eliminacji Miedzynarodowego Kon- 
kursu skrzypcawego im. H. Wie- 
jniawsklego, 18.45 Aud. dla wsl, 10.00 
|Aud. o książce Fr. Skarbka p.t. 
„Pan Starosta", 19.20 „Na muzycz- 
j nej fali", 19.50 Korespondenci spor- 
towi donoszą. 20.26 Wiadomości spor= 
| towe. 20.30 Muzyka taneczna, 20.48 
| Gra Ork. Taneczna P. R. p.d. Jana 
Cajmera, 21.25 Reportaż literacki, 
21.45 Koncert Ork. Krakowskiej PR. 
p.d. Jerzego Gerta, 22.25 Muzyka dla 
wszystkich, 23.16 Muzyka na dobra 
noo. 

Program TI — na fah 367 m, 
Program dnia 7.50, 14.00, Wiadoe 
mości 3.05, 6.30, 7.59, 17.00, 21.00, 
| 23.50. 
5.10 Koncert poranny, 4.16 Kalen- 
| darz Radiowy, 6.15 Radziecka mu- 
| zyka ludowa. 6.50 Muzyka ludowa, 
| 720 Muzyka rozrywkowa, 8.09 Przer- 
wa, 14.06 Informacje, 14.10 Aud. dla 
kl. I—II, 14.30 Koncert utworów 
wiolonczelowych gra Adam Schmar, 
p 14.50 Koncert chóru Rozgł. Poznań- 
skiej P. R. pd. L. Szopińskiego, 
15.10 „Ostrygi** | „Slamazara“ opow, 
i Antoniego Czechowa, 15.30 Aud. dla 
dzieci, 16.00 Wszechnica Radiowa — 
kurs I, 16.20 III Aud. z cyklu: 
i „Kompozytor Tygodnta — Sergiusz 
; Prokofiew“, 1715 Abraham: Wią- 
i zanka melod!! z opt. „Wiktoria 1 
de] huzar“, 17.30 „Na warszawskiej 
fall", 17.55 „Ze sportu”, 18.00 Mu- 
zyka Chin Ludowych, 18.30 „Odkry- 
|wamy karbid“ pog. mgr. St. Sekow- 
| skiego z cyklu: „Technika w pla- 
i nie 6-letnim'", 18.40 „Śmierć Ralpha 
| Mitschela" słuch. Jeremiego Ptzyho- 
| ry, 19.30 Muzyka i aktualności, 20.00 
„Przy sohocie po robocie", 21.26 
| Wład. sportowe, 21.50 Transmisja z 
MH dnta Eliminacji Międzynarodowe- 
go Konkursu skrzypcowego im. H. 
Wieniawskiego w Poznaniu, 22.00 
Wszechnica Radiowa — kurs TI. 22.20 
Recital śpiewaczki radzieckiej Wl- 
wlejl Gromowej. 22.40 Muzyka ta- 
neczna w wyk. Ork. Tanecznej Pa- 
dia Węgierskiego i solistów, 23.10 
Muzyka na dobranoc. 
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dawca: Komitet 
Dał partyjny 7-34-30. Dzia zrar 
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oczonej Partii Robotniczej. Redaguje Komitet. Nakładem RSW 

2-25. Dział ekonomiczny 17-34-10. Dział rolny 8-64-78. Dział kul 
łaty na prenumeratę zleconą przyjmują wszystkie urzędy pocztowe oraz listonosze — cena 
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„Prasa". Redakcja’ Warszawa, Dom Słowa Polskiego, 
turalny 8-65-25. Dział listów 1 interwencji 8- 85-23. 
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Dział miejski 8-71-82. Centrala: 
prenum.: mies. — 4.50 zł, kwart, — 13.50 zł, 


Redaktor nocny 


12, tel. 7-52-50, Zakł, Graf. 
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